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z przodujący
I fcekxetarx KC PZPR — 

Fdward Gierek z udziałem 
prezes Radv Ministrów — 
Piotra Jaroszewicza spotkał 
się 23 bm. z kilkudziesię- 
cioosoDową grupą przodują 
ryeh rolników, pracowni­
ków rolnictwa, kołek rolni­
czych i spółdzielczości rol­
niczej oraz przedstawiciela­
mi załóg »akładow prze­
mysłu spożywczego. Na tle 
oceny -ealizacji uchwał 
XV Plenum KC PZPRxC- 
TnÖA’iono aktualną sytuację 
i dalsze zadania rolnictwa

Maciak, prezes Zarządu 
CZKR — Jozef Kiotiuk. 
naczelny dyrektor CZ 
PPGR — Mieczysław So­
lecki i prezes CZ RSP — 
Franciszek Tekliński.

Wśród kilkudziesręcioso- 
bowej grupy, uczestniczą­
cych w spotkaniu rolników 
i pracowników gospodarki 
żywnościowej byli m. in. 
Stanisław Rakiej — zastęp­
ca dyrektora Okręgowego 
Przedsiębiorstwa PZŻ, w 
Gdańsku oraz Bogdan Za­
rzycki — dyrektor Przed-
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raz całej gospodarki żyw­
ość i crwe.j.
W spotkaniu wzięii udział: 

‘kretarz KC PZPR — Jozef 
inkowski, wicepremier — 
ongin Cegielski, kierownik 
’ wdział u Rolnego i Gospo- 
irki Żywnościowej KC 
ZPR — Jerzy Wo.itecki 
-az ministrowie: przemy- 
u maszyn ciężkich i rołm- 
;ycb — Franciszek Adam- 
iewicz, prezes ZG CZSR 
Samopomoc Chłopska'’ — 
an Kaminski, rolnictwa — 
.eon Kłonica, przemysłu 
pożywczego i skupu Emil 
kołodziej i przemysłu che­
micznego — Henryk Kono- 
fcckl.
Obecni byli również: za- 

mnea przewodniczącego 
komisji Planowania przy 
tadzió Ministrów — Jerzy

Odznaczenie 
A. Gromykl

W zm iązku z 70 roczni- 
I urodzin, minister sprav/, 
igranicznych ZSRR, An- 
riej Gromyko został od­
łączony Orderem Lenina 
drugim złotym medalem 

Sierp i Młot”. W czwar- 
k odbvłą się na Krem- 

i uroczystość wręczenia 
iznaczeń. W obecności 
rzedstawlr.ieli najwyż- 
:ych władz partyjnych i 
tństwowycl aktu dekom 
i dokonał Leonid Breż- 
iew. Andriej Gromyko oh 
lodzi w tym roku row- 
eż jubileusz 40-lecia dzia 
lności w radzieckiej służ 
e zagranicznej. (PAP)

siebiorstwa Przemysłu O- 
wocowo - Warzywnego w 
Kwidzynie.

O dotychczasowym prze­
biegu najważniejszych prac 
pniowych i dalszych zamie­
rzeniach rolnictwa w czasie 
jesiennej kampanii siewów, 
zbiorów roślin okopowych, 
pastewnych i wszystkich 
pasz Doinformował na spot 
kaniu minister rolnictwa — 
Leon Kłonica.

Podkreślił on, że dzięki róż­
norodnym środkom uruchomio­
nym przez państwo oiai. tu- 
żemu zaangażowaniu rolników, 
p-acowników placówek obsłu­
gi rolnictv/a. inic'atywom 
władz terenowych oraz pomo- 
ev ze strony młoczieży i żoł­
nierzy żniwa przcDiegaia szyb­
ko i sprawnie. Mimo nie zaw­
sze sprzyiaiacej aury w skali 
kra iu pozostało do zbioru zbo­
że z ok. 1.? min ha. tj, ok. 21 
pioc. ogólne* powierzchni, przy 
czym w 23 wo lewództwach pra­
ce żniwne zostały zakończone, 
2fajwiece;: naiomisst jest zboża 
na polu na północnym wscho­
dzie oraz w DodgorSKiCh reio- 
nach południowe i Polski, gdzie 
rośliny te najpóźniej dojrze­
wa ia.

2niwa są bardzo ważnym 
ale tylko jednym z etapów pil 
nych robót w rolnictwie Z 
uwagi na mniejsze niż prze­
widywano zbiory zbóż ze wzglr 
du na niekorzystne warunki 
atmosferyczne -r należy szcze­
gólnie zadbać o staranne ze 
branie i efektywne wykorzy­
stanie wszystkich tegorocznych 
plonów. V’ całym rolnictwie 
kończy się więc różnorodne 
przygotowania do rozpoczyna­
jących się już niebawem wy* 
konków ziemniaków, zbioru 
buraków cukrowych oraz zgro­
madzenia możliwie jak naj­
większych ilości pasz gospo­
darskich. których źródłem są 
przede wszystkim rośliny pa­
stewne. trawy łąkowe i kuku­
rydza

Wskazuje to stwierdzali 
uczestnicy spotkania, na o- 
grom pracy, jaką musi-ą 
wykonać rolnicy oraz t>ia~ 
cówki obsługujące wieś i

Centrum ONZ w Wiedniu
* X o wyro Jorku i Gen** 

Wiedeń stał sie w 
»rtek trzecim z kolei 
stem OVZ Tego dma 
irto tam ,,A lenna Inłer 
onal Center”, który bę 
siedzibą różnych orga 

cji ONZ. Największe z 
to Organizacja X aro- 

Zjed noczonyćh cis 
A’oju Przemysłu fL NI 

i Międzynarodowa 
nc.ja Energii Atomowej 
E\) zatrudniające łącz 
270f> pracowników Bu 
a centrum kosztowała 
o 9 miliardów szylin­

gów (700 min dolarów). 
Kompleks budynków zos­
tał wynajęty ONZ na 09 
lat za symboliczną opłatą 
1 szylinga rocznie. W uro­
czystości otwarcia centrum 
wzięli m in. udział prezy 
dent Austrii. Rudolf Kirch 
schlaeger oraz sekretarz 
generalny ONZ, Kurt aid 
heim.

Dzięki otwarciu centrum 
Wiedeń ugruntował swoją 
range międzynarodową i 
potwierdził swoją ppimę 
miasta konferencji.

(PAP)

Sztuczne trzęsienie ziemi w DRR
Ta peryferiach miasta 
izenikidze na północnym 
ukazie uczeni radzieccy 
sprowadzili próbę wy­
złości fragmentu 9- 
trowego budynku. _ wy- 
łując sztuczne trzęsienie 
*ni o sile 9 stopni. 
>bszarv te leżą w* strefie 
ywności se1 smicznej. W 
izonikidze dobiega koń- 
budowa eksperymental- 
mini-dzielnicy z odpor­

ni na wstrząsy budynka- 
z lekkich elementów be- 
.rwych. Doświadczenie 
;onczyło się sukcesem, 
wiodło, że konstrukcje 
o typu mają przyszłośt 
:ystąpiono już do opra- 
van-3. technologii budo- 

na skalę przemysłową.

się 
rolnikami

Piotr Ja 
roszew icz. Stwierdził on m. 
in., że rząd robi wszystko, 
aby maksymalnie dopomóc 
rolnictwu w wykonaniu 
niełatwych tegorocznych za 
dan.

Ostatnio podjęte zostały de­
cyzje mające na celu popra­
wę 2 aopatrzenia wsi w węgiel, 
-ktorego dostawy w pierwszej 
kolejności kierowane są do 
województw połnocno-wschod- 
nieh oraz na potrzeby rolni­
ków kontraktujących i dostar 
-żalących produkty rolne. Za 
bezpieczono także niezbędne 
środki, aby — z uw'agi na 
zmniejszone krajowe zbiory 
7->óż — zapewnić zaopatrzenie 
producentów rolnych w pasze 
0 Dokończenie ni str. 2

transport, aDy właściwie za ^dy Ministrów 
gospodarować całość tegoro T rnszew »<*.*- Stw 
tznych plonów.

Kluczową sprawą decydują­
cą o pomyślnej realizacji za­
dań w' produkcji zwieizęcej, a 
tym samym o poziomie zaspo­
kojenia potrzeb rynku jest — 
stwierdzano — uzyskanie w br 
wydatnego postępu w produk- 
c ji, konserwacji i wykorzysta­
niu wszelkich pasz gospodar­
skich. Z myślą o tym rozsze­
rzono do ponad 1, min ha upra­
wę poplonów letnich, staran­
nie zbiera się słomę zbóż, za­
mierza o S0 proc. zwiększyć w 
br. kiszenie ziemniaków' prze­
znaczonych na pasze oraz roz­
wijać budowę silosów, tak waż­
nych z punktu w Ldzema ogra­
niczenia strat przy konserwacji

■szy stkich pasz zielonych.
Dziaiania te są niezbędne zwa­
żywszy na to, że we wszyst­
kich województwach podejmu­
je się staranie o zwiększenie 
odchowu cieląt, jałówek hodo­
wlanych oraz produkcji pro 
siat, gdyż warunkuje to przy­
rost noglowia zwierząt gosp 5- 
darskich.

W rolnictwie jedne prace — 
gonią drugie. Obecnie ważnym 
problemem jest maksymalne 
przyspieszenie siewów rzepa­
ku. którego obszar Dowinniśmy 
w br. powiększyć co najmniej 
2,5-krotnie w stosunku do po­
wierzchni, z jakiej zebraliśmy 
tę roślinę w minionych tygod­
niach. Pora również na nasile­
nie przedsiewnych upraw pól 
przeznaczonych pod zboża ozi­
me. Chodzi o to, by jak naj­
wydatniej Dowiększyć w tym 
roku areał obsiany zwłaszcza 
pszenicą i jęczmieniem ozimym, 
a ponadto przez staranną agro- 
technikę i racjonalne nawoże­
nie stworzyć jak najlepsze wa­
runki do uzyskania dobrych 
przyszłorocznych zbiórow

O końcowych W'yniksch gos­
podarki rolnej decyduje taw- 
sze- — mówiono — a zwdaszcza 
w' obecnym, tak trudnym dla 
rolnictwa roku, terminow-e i 
sprawne wykonanie wszystkich 
prac. Dotychczasowy przebieg 
robót polowych wskazuje, że 
rolnicy dzięki wielkiej zarad­
ności i pieczołowitości potrafili 
zmniejszyć niekorzystny wpływ 
aury na wyniki produkcyjne.
Zabierający głos przytaczali icon 
kretne przykłady działań któ­
re czynione beda' również w 
najbliższych tygodniach i mie­
siącach, w celu maksymalnego 
wykorzystania każdej istnieją­
cej możliwości usprawnienia 
zbiorów i zwiększenia dostaw 
artykułów na potrzeby rynku 
W tym kontekście wskazywa­
no na wiele rezerw' istnieją­
cych jeszcze w ka? dym gospo 
darstwie. wsi i gminie. Ka.dy 
rolnik — mówiono — może i 
powinien jeszcze w tym roku 
uzyskać większa samowystar­
czalność pod względem zaso­
bów paszowych.

Podobnie jak rolnicy rów­
nież. pracownię!’ kółek rolni­
czych, spółdzielczości wiejskiej 

przetwórstwa spożywczego 
maja konkretne plany działań 
których naczelną dewizą jest 
rozszerzenie pomocy dla gos­
podarstw'. Jednocześnie zwróci 
sie szczególną uwagę na efek­
tywne zagospodarowanie pło­
dów, które z tak riu-ym tru­
dem i wysiłkiem wyproduko 
wało rolnictw'o.

Do problemów porusza­
nych w czasie dyskusji u- 
s.osunkował się prezes Ra

Sympozjum międzynarodowego 
prawa humanitarnego
Profesorowie prawa mię­

dzynarodowego z 23 krajów
— Europy, USA i Kanady
— oraz przedstawiciele 
Międzynarodowego Komite­
tu Czerwonego Krzyza i 
Genewy zapowiedzieli u- 
dziaj w sympozjum między­
narodowego prawa humani­
tarnego w Krakowie w koń 
cu bm. Protektorat nad 
sympozjum objął przewod­
niczący Rady Państwa 
Henryk Jabłoński.

Problematyka tego snot- 
kania podkreśla związek 
między upowszechnianiem 
zasad międzynarodowego 
prawa humanitarnego, a 
wychowaniem w duchu po­
koju. W Obradach podjęte 
mają być sprawy naucza- 
n a wśród młodzieży aka­
demickiej i pracowników

35 rocznica ludoweoo 
lotnictwa polskiego

We czwartek, w dniu święta ludowego lotnictwa 
polskiego w całym kraju odbywały się uroczys­
tości.

Odaano hołd pamięci lotników poległych w wal­
kach o wolność ojczyzny. Delegacje wojska i spo­
łeczeństwa złożyły kwiaty pod pomnikami lotni­
ków m. in. w Warszawóe, Poznaniu i Dęblinie.

W Poznaniu w sali tradycji wojsk lotniczych wrę 
czono przodującym żołnierzom — lotnikom odzna­
czenia. medale pamiątkowe i białą broń boczną. 
W 1 Pułku Lotnictwa Myśliwskiego OdK ..War­
szawa” goszczą reprezentacje warszawskich zakła­
dów pracy, zapoznając się z tradycjami i dzisiej­
szą pokojową służbą żołnierzy tej jednostki.

Uroczyste apele i zbiórki odbywały się w jed­
nostkach wojsk lotmczych i wojsk obrony powietrz 
nej kraju. " (PAP)

Spotkanie w ambasadzie WRS

W najbliższej przyszłości 
projektuje się wznoszenie 
16-piętrowego gmachu o je­
szcze Większej odporności.

...1 prawdziwe 
na Rodos

W erwart«» wise zorerr 
Rodos i inne wyspy Ar­
chipelagu Dćdekanezów na- 
wiedziło trzęsienie ziem
sile 5 stopni w ->kali Ri<- ń- 
tera Nie spowodowało ono 
strat materialnych ani OTia-r 
w ludziach. Epicentrum Te 
sienią znajdowało s ę 
odległości 340 km na połu­
dniowa wschód od At er 

(PAP1*

Z okazji zbliżającego się 
svvięta narodowego AViel- 
namskiej Republiki Socjali­
stycznej odbyło się 23 bm. 
w ambasadzie tego kraju w 
Warszawie okolicznościowe 
spotkanie. ;v czasie które­
go ambasador Nguyen 
Ngoc l’yen poinformow'ai 
dziennikarzy o aktualnej 
svtuacji w Mictnamie i pro 
Dlemach rozwoju kraju.

Szerzej omawiając spra­
li y konfliktu wietnamsko- 
chińskiego ambasador pod­
kreślił. że bezpośrednio po 
zjednoczeniu Wietnamu Chi­
py probowTały różnymi spo 
sobami zakłócić proces in­
tegracji kraju, prze&zkodzić 
w budowie podstaw nbwe- 
eo ustroju na południu. 
Usiłowano wykorzystać w 
tvm celu ówczesny mario-

■MKsmaNaMmmnawBMMnBMn

netkowy reżim kambodżań- 
ski. Gdy załamał się reżim 
Pol Pota — Chiny, dokona­
ły bezpośredniej agresji, 
wmrowaazając 600-iysięczną 
armię na terytorium Wiet­
namu. Wojska agresora 
spotkały się. jed lak z sil­
nym oporem jednostek ob­
rony terytorialnej i miejs­
cowej ludności. Po 17 
dniach zaciętych walk Chip 
czycy ogłosili odw7rót. Zw^y- 
cięstw'o udowodniło jeszcze 
raz — stwierdzał ambasa­
dor — iż armia i naród 
wietnamski gotowce sa do 
odoarcia w roga.

Kończąc swe wystąpienie 
ambasador WRS podkreślił, 
że w Wietnamie wysoko 
ceni się przejawy pomocy 
i sympatię okazyw ane przez 
Polskę. (PAP)

Po blisko 4-miesięcznym rejsie

„Dar Pomorza 
witany w

- Wielotysięczne tłumy 
zgromadziły się wczoraj na 
skwerze Kościuszki w Gdy 
ni, aby pouńac — powra­
cający i długiego, blisko 
i-miesięcznego rejsu do 
portów Ameryki i Europ-r
— statek szkolny Wyższej 
Szkoły Morskiej w Gdym 
„Dar Pomorza”. W rejsie 
uczestniczyło 125 studen­
tów wyższych szkół mor­
skich w Gdyni i Szczecinie. 
W drodze do portow USA 
biała fregata odwiedziła 
Plymouth w Anglii, Santa 
Cruz na Wyspach Kanaryj

skich i Hamilton na Ber­
mudach. zaś w podroży po 
urotnej — Ponta Dełgadi 
na Azorach. Ostendę w Bel 
gii i Nordenham w REN. 
przepływa ląc łącznie 12 313 
miłe morskie.

Głównym oelcm ostatniego 
wielkiego rejsu ..Daru Pomo­
rza”, którvm dowodził kpt. 
ż.w. TADEUSZ OLECH??© 
W TC Z. była wizyta w portach 
amerykańskich ł udział w orga 
wizowanych przez Polonię a me 
rykańską w Sararnab obeno- 
ciarh 20ff ro-miey śmierci gen 
Kazimierza Pułaskiego. W Fi 
ladełfli nasi żeglarze urzesfni 
ceyli w uroczystym odsłonię­
ciu w centrum miasta pomni

* AK** :
k; bohntera walk o wolność 
Polski i .Stanów Ziednorzonveh 
— een. Tadeusza Kościuszki 
Polonia aniprykaüska. podob­
nie jak w latach poprzednich 
zgotowała załodze i dowódz­
twu „Daru Pomorza” niezwykJe 
serdeczne przyjęcie. Dowodem 
serdeczności ■amerykańskich ro 
daków bjły liczne spotkania 
wzajemne wizyty, * także 
szczodre datki złożone na bu­
dowę następcy białej fregaty 
.Daru Młodzieży”. Jak nas po 
informował komendant żaglow 
ca kpt. T. Olechnov icz. d*> 
szkatuły na ten '-eł zebrano >\ 
trakcie całego rejsu blisko 
tysięcy dolarów 

„Dar” przywiózł też do kra 
jti liczne pamiątki z nd(v;e-
© Dokoncżeme na str 2

nauki prawa humanitarne­
go dotyczącego ochrony 
ofiar konfliktów7 zbrojnych.

Organizatorami sympo­
zjum są Uniwersytet Ja­
gielloński, PCK i Ifiiędzy-r 
narodowy Komitet Czerwo­
nego Krzyza.

III Festiwal In ter wizji Sopot-79
Pod znakiem kontrastów

Drugi wieczór E’estiwalu w7ała repertuar, który odpo cń fzceegoinie zaś piękna pal-
Interwizjl w Sopocie upły­
nął pod znakiem kontrastów
Pp mejw'sze więc różniły 
s;ę znacznie od siebie .czę­
ści koncertu i to zarówno 
poziomem (na korzyść Kon­
kursu Wytwórni Fonogra­
ficznych), jak też nastro­
jem. temnem i atrakcyjnoś­
cią pokazu. Po drugie kon­
trast v obejmowały też pre­
zentacje poszczególnych wy 
konaw'ców. bardziej zróż­
nicowane stylistycznie, niż 
miało Co miejsce w piarw- 
szym dniu. Ale nie zawsze 
wyehodzöp to na dobre pre­
zentacjom,jeśli wziąć pod 
uwagę, że w pierwszej czę­
ści koncertu (gdzie ocenie 
podlegają utw'ory, a nie 
wykonanie) — mimo róż­
nych metod aranżacji, mi­
mo odwoływania sie do 
różnych tradycji — nie 
zawsze były to piosenki po­
rywa are lub chociaż ma-

wiaoał swroim.i wartościa­
mi randze imprezy.

Konkurs Interwizlł orpoesę- 
ła dwiema piosenkami Ritra 
Oksanen z B'inlandii, któiej 
obok orkiestry towarzyszyła 
grająca r.a fortepianie i śpie­
wająca drugi głos Pirjo B*rg- 
s( röm. Oba utwory dość prze 
ciętne, jeśli- brać pod uwagę, 
ge uczestniczą w kontursie 
w'ł .śnie na piosenkę; melodyka 
całkiem „chwytliwa”, lecz aran 
żacja oparta na pomysłach nie­
co zwietrzałych.

Znacznie nowocześniejszy re­
pertuar przedstawił Jaak Joala, 
estoński Diosenkarz ze Związku 
Radzieckiego, przy tym cała 
współczesrość zawarta była w 
aranżacji (zwłaszcza piosenki 
„Szukani ciebie”), podczas gdy 
melodyka odwoływała się do 
schematów, tradycyjnie zwią­
zanych z radziecką piosenka; 
prezentację niestety zepsuł fał 
szujący basista orkiestry. 
Tymczasem duet Stefki Bieró- 
ive.j i Jordana Marczinkowa z 
Bułgarii nie jjotrafił wyjść po­
za schematy; i melodyka utwo­
rów. 1 aranżacja noszą piętno 
ule ;ania gustom mezhyt wy­
rafinowanym. co nawet może 

zić na ‘zrrzut Infantylizmu,
'»te jakieś oryginalne wa- zwła!J.zcza w w>r adku odśpie- 
, ' wanej po polsku wybitnie
10rv. ..przesłodzonej” piosenki , Do

Wśród wykonawców Kon widzenia”, 
kursu Tntervvizü właściwie Sadzh, że na uznanie Kiry
Gdvnie Lenka Filipova 7, mo?ą hczyć oba^ , .. , utwory, zaprezentowane przez
( ź^CiiPP owapi’ 7an-pzent0- Lenkę Ellipoyą z Czechosłowa-

Fot. W. Nieżyw^nski

Po 7 miesiqcach

Gdańska
W Urzędzie Wojewódz­

kim w Gdańsku odbyła się 
wczoraj kolejna robocza 
naraaa dyrektorów przed­
siębiorstw i prezesów spół­
dzielni. na której omówio 
no wyniki produkcji rynko 
woj za 7 miesięcy br, Na­
radzie przewodniczył wice 
wojeivoda Aleksander Skro 
bacz

Jatr wynika ze statystyk.
realizacja zadań ' sprze­
daży wyrobów 1 usług na 
cele rynkowe nie przebie­

ga zgodnie 1 założeniami 
planu. W ogóln>m bilansie 
sprzedaży zaarakło wpraw­
dzie 1 proc. do wykonania 
planu wojewódzkiego, ale 
wśród przedsiębiorstw i 
spółazielni są zakłady, któ 
re poważnie zalegają z dos 
tanami rynkowymi.

Zakłady mechaniki pre­
cyzyjnej .Magmor” np. nie 
dostarczyły na rynek towa 
rów wartości ponad 60 min 
zł a Zakłady Radiowe 
„Radmor” — 13,5 min zł.

Czy USA skorzystają z prawa weta?
Przed palestyńską debatą 
w Radzie Bezpieczeństwa

Rozpaczliwe wręcz wysil 
ki amerykańskiej dyplorna 
cji, zabiegającej o ponow­
ne odłożenie terminu zebra 
nia się Rady Bezpieczeń­
stwa dla podjęcia debaty 
nad prawami narodu pale 
styńskiego, spełzły na ni­
czym. Rada zebrała się w 
czwartek po południu w7 no 
wojorskiej siedzibie ONZ. 
Posiedzenie zakończy się za 
pewne wieczorem, a więc 
we wczesnych godzinach po 
rannych czasu warszawskie

Posiedzenie rady ma dla 
sprawy narodu palestyńskiego 
i sytuacji na Bliskim Wscho­
dzie ogromne znaczenie. Do te] 
pory bowiem, w wyniku żabie 
gów Izraela popieranych przez 
świat zachodni, OXZ nie 
uchwaliła rezolucji wyraźnie i 
'ednoznaczni- stwierdzającej, 
żf naród palestyński winien 
mieć takie same p^awa.- jak 
wszystkie inne narody świata, 
a więc — prawo do samostano 
wienia. suwerenności i niepori 
ległosei. Znana rezolucja Ra 
dy Bezpieczeństwa nr 242 r 
19t>7 r., będac-a podstawowym
dokumentem OXZ w sprawach 
Bliskiego Wschodu,, nawiązuje 
jedvnle do zagadnienia uchodź 
cow palestyńskich

(niciatnrzy obecnego posie­
dzenia rr.dv — kraje arabskie 
oragna wynełnić tę poważną 
lukę w podstawowych doku 
mentseb ONZ regulujących no 
de iście do komfHktu na Bli- 
sk’m Wschodzie i zabSegÄjs • o 
uchwalenie dokumentu, w któ 
rym prawa Palestyńczyków zo 
stana wyraźnie zdefiniowane.

Przedmiotem debaty na po­
siedzeniu rady będzie projekt 
rezolucji, opracowany i za­
twierdzony przez keimtet pair , 
styński O'JZ. Uważa re ze 
jest to proiekt korannrrnwy

sformulowanv tak by mógł 
być do przyjęcia przez wszy­
stkie zainteresowane strony.

W projekcie tego dokuipen 
tu stwierdza się, że „naród 
palestyński powinien mieć 
prav o do samostanowienia, na 
rodowej niepodległości i suwe 
renności w Palestynie”.

Projekt nawiązuje również 
do wspomnianej wyżej rezolu 
cji nr 242 i ponownie poakreś 
la prawo Izraela do istnienia 
w bezpiecznych granicach.

Na kilka goetzin przed roz 
poczęciem posiedzenia ra­
dy w siedzibie ONZ. gdzie 
wyczuwało się wyraźne na 
pięcie, nikt nie potrafił po 
wiedzieć, czym posiedzenie 
to może się zakończyć.

Dyplomacja amerykańska 
zaoiegałą o odłożenie gin 
-sowania nad projektem re 
zolucji zapowiadając, że je 
śli do niego dojdzie, Stany 
Zjednoczone skorzystają z 
prawa weta.

Przewodniczącym Rady 
Bezoieczeństwa w tym mie 
siącu jest delegat USA 
Andrew Young, który też 
będzie przewodniczył obra­
dom. Arnb. Young, który w 
toku* przygotowań do posic 
dzenia rady spotkał się z 
obserwatorem OWP przy 
ONZ, jak wiadomo podał 
się do dymisji i pełni swo 
ją funkcję, jedynie do cza 
su mianowania przez prezv 
cienta Cartera nowego 
przedstawiciela USA przy 
ONZ.

(PA Pi

rynkowa
Dłużnikami rynku są nadal 
Gdańskie Fabryki Mebli 
(16.5 min zł) i Gościeińska 
Fabrvka Mebli (6 min zł). 
Pow;ażnA niedoc: ągnięcia 
mają także Z^O „Jantar” 
z Wejherowa — muszą one 
nadrobić zaległości w dos­
tawach rynkowych sięga­
jące 10 min zł.

W przemyśle mleczar­
skim od początku roku no 
tuje się znaczne obniżenie 
skupu mleka — w lipcu 
skupiono 96,4 proc. plano­
wanej ilości. Pizemysł spół 
clzielczy zaiega z dostawa­
mi rynkowymi na kwotę 
50 min zł.

Na wczorajszej naradzie 
dyrektor Pracowni Sztuk 
Plastycznych Piotr Bogda­
nowicz przedstawił załoie 
nia ogólnokrajowego kon­
kursu pod nazwą „Wzornic 
two Przemysłowe dla Do­
mu”, W konkursie uczestni­
czyć będą plastycy, którzy 
zaprojektują nowe wyroby 
i producenci, którzy podej 
mą się produkcji nowych 
artykułów. Biuro orgamza 
eyjne konkursu 'spodziewa 
się, że przedsiębiorstwa i 
spółdzielnie poinformują 
plastyków7 r w y p ełn iai ą c
specjalną ankietę) o swoich 
możliwościach technicznych 
i surowcowych. Ankiety 
przesłane do 10 września 
pomogą w7 ostatecznym us 
taieniu regulaminu konkur 
su.

(ał)

lada Most na Loarze”. Bardzo 
nastrojowe, liryczne jest też 
canto piosenki „Vy1di ven”; 
refren przynosi zmianę me - 
trum. Jeśli w niewielu słowach 
fu więc z koniecznymi uprosz­
czeniami) określić stylistykę 
piosenek Lenki Filipovej, to 
należy t,i odwołać się do tra- 
dycu ballady, prezentowanej w 
naszym kraju np. na giełdach 
1 konkursach piosenki studenc­
kiej, Tekst spełnia tu rolę 
równie ważną jak muzyka, zsś 
opracowanie oparte jest na ele 
memach subtelnych, oszczęd­
nych w wyrazie, lecz tym bar­
dziej podkreślających walory 
interpretacji i wyrazistej linii 
melodycznej.

Śpiewał jeszcze przedstawiciel 
NRD Michael Hansen, któremu 
w piosence „Szampan” towa­
rzyszyło wokalno-taneczne trio 
.Nancies”, sprawne Warsztato­

wo .lecz me zaskakujące ory­
ginalnością pomysłów cnoreo- 
graficznych.

Pierwszą część koncertu za­
kończył mini-recital Urszuli 
Sipińskiej z vowarzyszeniem 
orkiestry i dwóch głtar-ystów 
własnego zespołu. Piosenki 
prawie premierowe, bo jedną 
z nich napisano specjalnie na 
tę okazję, a druga śpiewała 
Urszula Sipińska wyłączni« na 
festiwalu w Puerto Rico. W 
obu nieskomplikowana linia 
melodyczna 1 harmonia, tak­
ie odejście od znacznie 
nowocześniejszych formuł ryt­
micznych czy aranżacj', jakim 
ostatnio hołdowała Sipińska ze 
swym zespołem. Była to wiec 
próba zmiany image, zazwyczaj 
ryzykowna — niernńlei publicz 
pość przyjęła ią dobrze,

Po przerwie Konkurs Wy 
łwńmi Fonograficznych; ju­
ry ocenia tu interpretację.

Na wstępie „Tfack Uace” 
(EMT) z Wielkiej Brytami — 
aczkolwiek nie Jest to gruoa 
ze ścisłej czołówki non musie 
w sv7oim kraju, ma jednak po~ 
zvc7» 1 sławę dobrze ugrunto­
wana, nie jes+ bynajmniej de­
biutantem. Ostatni brytyjski 
przebój grupy to „Mary Ann”. 
Piosenkę te zespół zaśpiewał 
także w Sopocie przy snorym 
aplauzie publiczności. Również 
polska piosenka ..Zycie iest ja­
kie jest” w żywio>owej inter pre 
taeji „Black Lace” z poznańską 
orkiestra została nodnbnie oce­
niona przez publiczność. Ten 
t”D muzyki, który prezentuje 

Black Lace”, w sumie niezbyt 
wy-afinowanej. lecz zgrabnie 
podanej, ma w Polsce wielu 
zwolenników, gdyż niewiele róż 
ni sie od konwencji wykonaw­
czej innego bryty wkiego zespo 
łu „Smokie”. który zrobił u 
nas karierę

Grecka piosenkarka Bessy 
(Polygram) o music-hallowyrn

® Dokończenie na str. 2

W!żyta w zaktadąr-h 
rolnych woj. elbląskiego

Wczoraj I sekretarz KW 
PZPR w Elblągu Antom 
Połowniak zapoznał się z 
przebiegiem żniw we 
wschodniej części woje­
wództwa. T sekretarz KW 
złożył wizytę w PGR Bra­
niewo, Zagaje i Orneta o- 
raz odwiedził SKF w Pie­
niężnie i Godkowie. I se­
kretarz interesował, się rr. 
in. postępem prac w kosze 
niu zboża i gromadzeniu 
pasz w zakładach rolnych, 
a także zakresem usług 
świadczonych przez kółka 
w obecnej fazie żniw.

(wok)

Mleko pomoże 
La Scali

Przeżywająca od pewne 
go czasu kryzys finansowy 
słynna mediolańska onera 
La Scala znalazła hojnego 
mecenasa. Okazała się nim 
fabryka produktów mlecz­
nych w Parmie. Jej obro­
ty roczne wynoszą 300 min 
dolarów7. Właściciel tej fa­
bryki, Calisto Tarizi, dał się 
już wcześniej poznać od 
podobnej strony we włos­
kim świecie sportowym. 
Nie wiadomo jeszcze, na 
czjm polegać Pędzie pomoc 
właściciela fabryki produ­
któw mlecznych najsłyn­
niejszej -scenie operowmi 
śwnata, niemniej jest już 
niemal pewne, iż po trwa­
jącej ponad sto lat karierze 
La Scali nic dojdzie do .jej 
zamknięcia * prozaicznych 
powodów finansowych.

Przygotowania do walki wyborcza, w Indiach

Janata krytykuje prezydenta
Rozczarowani przywódcy 

Janaty, którzy mieli nadzi,e 
je utworzyć nowy rząd In­
dii z pomocą dezerterów z 
mnych partii, ostro zaata 
kowali prezydenta Indii 
Sanjivę Reddy’ego za roz­
wiązanie izby niższej i roz 
pisanie wyborow, i nawet 
pomówili go o udział w 
.'Tłębokim spisku” zmierza 
jacym do tego, by „uniemo 
żhwić pariasowi objęcie 
urzędu premiera Indii”.

Ostatni zarzut ma znacrj ć. 
jakobv Sanjiva Redrjy n" 
chciał dopuścić do utworzenia

Strzeż się 
kąpieli w Tybrze
W czwartek zmarł w 

Rzymie reżyser filmowy
GiVLHtü Buffardi. Przyczy­
ną śmiem była choroba o 
nazwie leptospiroza, wywo 
ływar.a prfez. bakterie prze 
noszone w moczu szczu­
rów7. Rzym nie może na­
rzekać na brak szczurów 
Zatruły one bardzo dnkład 
nie wody Tybru-. bowiem 
Buffardi kapiąc się niedaw­
no w rzece w obrębie wie­
cznego miasta orzypad- 
kiem łyknął troche wody. 
Przepłacił to śmiercią.

(PAP)

Kobiety w RFN nie chcą 
służyć w Bundeswehrze

tak informowaliśmy, lanso­
wany przez niektóre koła woj 
skowe RrN projekt zmiany 
konstytucji w celu umożliwie­
nia werbunku v latach 30-tyth 
kobiet do regularnej służby w 
Bundeswehrze napotkał na ich 
zdecydowany sprzeciw.

Wiceprzewodniczący parla­
mentu RFN, Annemarie Reo- 
ger (SPD) w odpowiedzi n? 
ankietę hamburskiego dzienni 
ka „Die W7e't" określiła jako 
„znamię cywilizacji” to, że ko 
bietv nie muszą nosić broni, 
V/iceprzew odnicząca partii li­
beralnej (f DP) Liselotte Fun- 
( ke nodkrrsiiła. „Powołaniem 
kobiety jest tworzenie życia 
nie wolno ich zmuszać do za- 
te, jania”.

Przeciwko służbie kobiet w 
Bundeswehrze. nawet w od­
działach pomocniczych «’vdo- 
wiedziala sie Helga Wet.

członkini zarzadu federalnego 
opozycyjnej partii chrześcijań­
skich demokratów (CDU).

tPAP)

Przewidywany przebieg po­
gody dla wybrzeża wschodnie­
go na. dzień 24 bm, Zachmu­
rzenie umiarkowane, okresami 
duże i przelotne opady. Tem­
peratura od 13 st. C rano do 
20 st. w ciągu dnia Wiatry 
słabe zmienne Na dzień 25 

bm. ’»rientacyjnie, bez więk­
szych zmian

rządu prze* przywódcę Jansty, 
Jagjivana Rama ponieważ 
7est on pariasem, czyli pocho­
dzi z tzw. dawnych kast nie­
dotykalnych

Jednakże, jak wynika z re­
lacji na temat przebiegu kon­
sultacji w pałacu prezydenc­
kim 20. 21 1 22 bm. rano, pre 
zydent nie powierzył misji 
utworzenia rządu Ramowi, po­
nieważ przywódca Janaty nie 
uzyskał do środy rano popar 
cia żadnej innej partii, zaś sa­
ma Janata miała w 524-osobo- 
wej izbie niższej tylko około 
210 mandatów.

Obserwatorzy w Delhi uwa­
żają twierdzenie, jakoby pre­
zydent był uprzedzony do Ra­
ma z powodu jego ..niski*-gu 
pochodzenia kastowego’ za 
absurdalne ł przypuszczają, że 
1est to w istocie pierwszy, nie­
zbyt wybredny chwyt wybor­
czy Janaty, zastosowany po to, 
by zmobilizować poparcie dla 
tej partii na zasadach kasto­
wych.

Janata organizuje Już serię 
demonstracji przeciw’ko rozw'a 
zamu izbj niższej i zapowją- 
■i7iała, że ponadto podejmie w 
izbie wyższej parlamentu sta 
randa o uznanie prezydenta 
winnym naruszenia konstytu­
cji 1 zdjęcia go za to z urzę­
du. Jednak, jak powiedział 
przywódca KP Indii w izbie 
wyższej Bhupesh Gupta, groź 
ba ta jest „niepoważnym blu 
ffem”, ponieważ Janata nie 
rozporządzą nawet jedną czwar 
tą miejsc w tej izbie, niezbed 
ną do podjęcia debaty nad 
wnioskiem przeciwko prezyden 
towd, nie rnówdac już o dwóch 
trzecich głosów, wymaganych 
do uznania prezydenta winnym 
pogwałcenia konstytucji.

P7 Delhi sadzi się na ogól 
że Jest to Jeszcze Jeden chwyt 
prooagańdowy Janaty, obliczo 
ny na zdobycie głosów w wy 
botach.

(PAP)
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Wojna w Kurdystanie
Interwencja »rmli Irań­

skiej w trzech prowincjach 
kurdyjskich — Kermansza 
Kardystan J Azerbejd/an 
»achoöni przvjmuje rozm:a, 
ry operacji represyjnej nai 
wielką skale — w ten 
só’n agencja „Flance 
Presse” podsumowuj? roz­
wój wydarzeń w północno 
zachodniej części Iranu 
objętej od ló bm. zarni&sa 
kami na tle*narcdowościo- 
wym Zdaniem obserwato­
rów w Tph.erar:e obecne 
działania wojskowe w któ 
rych udział biorą obok od 
działów’ wojskowych także 
zbrojne ugrupowania „straż 
ników rewolucji” zmierza­
ją, po przywróceniu kon­
troli włsciz centralnych 
nad miastem Paveh, Ker- 
mansza i Sanandaaż roz­
ciągnąć ją również na mia 
f,ta Sakkez i Mahabad. Mia 
sta są obecnie ośrodkiem 
cporu Kurdów.

W czwartek główne wal 
kl fnrzyłv się w Sakkez.
Z niekompletnych, a czę­
sto ■■przecznych doniesień 
wynika, że miały one krwa 
wy charakter.

Równolegle z nasileniem one 
racji zbrojnych ajatollah Cho 
meini występujący w charakte 
rze naczelnego dowódcy armii, 
wystąpił do ludności kurdyj-- 
sklej 7. apelem, aby zaniecha­
ła walk i poddała sic Chomę! 
ni przyrzekł w zamian za to 
ułaskawienie wszystkich re­
beliantów. W tym samym orze 
mówieniu jednakże ostrzegł 
on. że w przeciwnym wypad

pm mmmmmmmmm

jru wszyscy uczestnicy reb?łir 
.poniosą odpowiedzialność sta' 

jac przed sądairm rew olucy jny 
mi'’. Chomeinl zapowiedział, i.e 
w przypadku przywrócenie 
spokoju, ludność kardyiska od 
czuje namacalnie nouraw? jej 
svtuacji ekonomiczne- ponie­
waż rząd przeznaczy część do 
chodiiw pochodzących z rooy 
naftowej Obserwatorzy oblicza 
ją. że w grę wchodzi prz.ezna 
ozenie sumy ok. 70 min dola­
rów na rozwój Kurriystanu.

T. doniesień z Mahabstiu, w 
którym przehwwają obecnie 
przywódcy kurdyjscy, wynika, 
że aprl ( hr*memi«-ęo nie spot 
kat się z pozytywnym odze­
wem, Duchowy» przywódca Kur 
duw szejk Ezzedin Huseini za­
apelował do Swych rodaków 
o utworzenie narodowego fron 
tu wszystkich ugrunowaó kur 
dyjskich dis przeciwstawienia 
się poczynaniom władz cen­
tralnych, (PAP)

Efiward Gierek spotkał się z przodującymi rolnikami
9 Dokońf/.t nie ze str. 1
przemysłowe, «godnie s przy­
jętymi zasauami zaopatrzeni* 
rolników Konti «klujących pio 
dy rolne Dodatkowe środki 
skierowano w województwach 
r a polepszenie nawierzchni 
dróg zniszczonych w czasie 
cię-.klej zimy; rzecz m. In. w 
tym, by można było uspraw­
nić przewozy bura.ców I in- 
n ch ziemiopłodów w czaste 
najbliższych miesięcy Dokona 
jąc okre tlonych zmian w pla­
nach rozdysponowania mate­
riałów budowlanych, a zwłasz 
cza cementu, zapewni się wsi 
w najbliższych rrnesiacärh 
zwiększone dostawy cementu, 
który powinien być w pierw­
szym rzęclzU. wykorzystany na 
realizację obiektów inwentar­
skich i budowę silosów-.

Na zakończanie spotka­
nia przemawiał I sekretarz 
KC PZPR — Edward Gic­
ie*. Pozytvwnie oceniając 
realizację uthwał XV Ple-

wwr •ammnmBirm

Pod znokiem konfrostów
Dokończenie ze sir 1

emnloi. całkiem udanie zinter­
pretowała polską piosenkę 
„Ludzkie gadanie”, nadając jej 
zresztą inny charakter, niż mia 
la ona w- wykonaniu oryginal­
nym.

Nie wydaje mi się. aby zbyt 
udanie wy orał swój repertuar 
belgijski piosenkarz Art Sul­
livan IDisques Apollo), prze»« 
cleż potrafi on wzbudzić więk» 
sze zainteresowanie, jak do wo« 
cizi tego wydmy na płycię 
..Tonpressu” inny utwó:- kł 
wykonaniu Sullivana — ,Faa 
fan fan”, stylizowany na mo<Ł* 
ne piosenki grup „Be* Gees”I 
ostatniego okresu.

Komunikat Naczelnego 
Zarządu Lascw Państwowych

Na wiosnę br. leśnictwo prze 
prowadziło zabiegi chemiczne 
w lasach, które zaatakował 
szkodnik — brudnica mniszka. 
W związku z me zawsze ścisły 
mi danymi, publikowanymi w 
prasie, radiu i telewizji na t? 
mat wielkości powierzchni { 
lokalizacji drzewostanów ooję 
tych tymi zabiegami — Na­
czelny Zarząd Lasów- Państwo 
wych Informuie że powierzeń 
nie poddane opryskom przec'w 
ko temu szkodnikowi były nie 
regularnie rozproszore na obsź& 
rze połnocnei części Polski 
W poszczególnych wojewódz­
twach sytuacja w tej dziedzi­
nie był? więc bardzo zróżnieo 
wans "i przedstawiała się na­
stępująco:

W w oj. suwalsktm metodę 
chemicznej oenronv lasów za­
stosowano na powierzchni sta 
nowiacej 1 proc. całego obsza­
ru drzewostanów w tym woje­
wództwie;

w województwach', łomżyń­
skim, ciechanowskim osfrołęc 
kim. słupskim, koszalińskim i 
gorzowskim odsetek ten wyno 
sił od 2 do 3 orocent;

w ojewóńztwach: olsztyń­
skim zabiegom tyrr. poddano 
4 proc. ogólnej powierzchni leś 
nej, a płockim 1 gdańskim 
— po fi pror.:

w- województwach: włocław­
skim i pilskim zabiegów tych 
dokonano na 10—12 proc wszy­
stkich tamtejszych Jtomnleksów 
leśnych:

w woj. toruńskim brudnicę 
mniszkę zwalczano przy uży­
ciu środków' chemicznych na 
10 proc cgolu powierzchni leś 
nej. a w woj. Sy dgoskim — 
na 18 procentach leśnego area­
łu: t

na najmniejsza snalę przetwo 
wanzono te zabiegi w woj. 
szczecińskim, gazie objęto nimi 
tylko 0.1 proc. całego obszaru 
szczecińskich lasów-.

Ze względu na to. te. opry­
ski lokalizowano, ograniczając 
-e do ściśle wyznaczonych 
miejsc. amatorzy grzybobrania 
mogą łatwo ł zazwycza' w- me 
dalekiej odległości znalezć m 
re drzewostany, w których

wmór płodów run* leśnego 
jest «Sok,wożony. Lasy, w któ­
rych — po zabiegach chemicz­
nych -— nie wolno zbierać owo 
ców runa leśnego, są oznako­
wane specjalnymi tablicami, 
ogłoszemami, plakatami itp.

Ponadto szczegółowe informa 
o je na ten temat nożna uzy ­
skać telefonicznie lub osobiś 
cie na -miejscu — we wszyst­
kich nadleśnictwach wymienło 
nych województw.

7. kolei śpiewała Maruea 
(Miusyc S. a. — Hiszpania), 
która me jest tu rewelacją 
niemniej bardzo dobrze przyj­

muje ja publiczność szczególnie 
w piosence „Da d.i, du du”. 
Następnie — Brian thap- 
jtia.ii (Szwecja — K WI), 
śpiewający w konwencji typo­
wej dla anglosaskiej pop mu- 
•ic; nie dziwnego, gdyż jest 
tc Anglik, nagrywający ostat­
nio dla szwedzkiej filii CMI. 
Prawidłowa intonacja, wysoki 
poziom profesjonalny — to za­
jęty natomiast przydałby sic 
Ciekawszy repertuar, który 
Ptógłby b yć kojarzony z tym 
tylko piosenkarzem, a nie z 
całym, niezmiernie rozległym 
kierunkiem pop musie.

Ostatni punkt czwartko­
wego koncertu to pozakon- 
kursowy występ Billie Da­
vis t Wielkiej Brytanii. 
Status gwiazdy festiwalu 
przygnano jej nieco na wy 
rost choć nawiązując uda­
nie kontakt z publicznością 
zebrała wiele oklasków za 
Night in white cetin”. 
Drugim kandydatem do 

nagrody publiczności (pier­
wszym jest Gieger z Fin­
landii) został w czwartek 
angielski zespół „Black La­
ce” (fMI).

STANISŁAW
IłANIELEWICZ
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„Dar Pomorza" w Gdyni
0 Łsokońezenle ze str. 1
dzanych portów. W irto odnoto 
wać, ie w toku pobytu w Sa- 
vanuah ł Filadelfii załoga 
„Daru Pomorza” spotkała się 
z licznymi dowodami sympatii 
ze stiony zarówno władz, jak
1 rdzennych Amerykanów. Sta 
tek szkolny W SM został powi 
tany w trakcie przejścia dó 
Savannah salwami z fartów 
Jackson i Pulaski, a jego ko­
mendant, przyjęty przez biwmi 
sfrzów Savannah i Filadelfii. 
Kpt. T. Olechnowicz uczestni- 
czvl także w spotkaniu z arcy 
bi-kupem tego ostatniego mia 
sta kardynałem Janem Kró­
lem. Tylko w Filadelfii prze* 
pokład białej fregaty przen i- 
nęło się htisko 50 tys zwiedza 
jacy en. Dzięki inicjatywom 
poisko- amerykańskiego komite 
tu i przychylności władz, za­
łoga „Daru” miała możliwość 
zwiedzić obrdwi miasta a 
także ciekawsze zabytki stolicy 
LSA.

Miłe były także chwile 
spędzone w óstfendźie, gdzie 
„Dur Pomorza” składał w i 
zytę na zaproszenie racy 
miejskiej oraz w Norden­
ham, który był ostatnim 
portem w powrotnym rej­
sie żaglowca do Gdyni. 
W Ostendzie na pokład bia

łej fregaty wszedł rektor 
WSM w Gdyni, prof, dr 
kpt. ż.w. Daniel Duaa, któ 
ry wraz z załogą ,.Daru” 
powrócił wczoraj do Gdy­
ni.

Po przt byciu żaglowca du 
macierzystego portu, ko­
mendant T. Olechnowicz 
złożył rektorowi D. Dudzie 
meldunek3o pomyślnym za 
kończeniu długiego rejsu i 
wykonaniu wszystkich za­
dań Ze swej strony D. Du 
da pogratulował wspania­
łej postawy dowództwu i 
studenckiej załodze statku. 
W uroczystości powitania 
uczestniczyli m. in. prezy 
deńt Gdyni Jan Krzeczkow 
śki, były wieloletni komen 
dant „Daru” kpt. ż.w. Ka­
zimierz Jurkiewicz, znako­
mity kapitan, marynista. 
1 rerat Karol Olgierd Bor- 
rhsrclt. przedstawiciele go­
spodarki morskiej, żegla­
rze, rodziny c/łonków zało­
gi-

(i AT)

rum KC PZPR, podkreślił, 
iż postanowienia te znala­
zły powszechne zrozumie- 
n:e w spoieczeństwie i w- 
sposób odczuwalny polep­
szyły warunki wykonania 
zadań rolnictwa Dzięki te 
mu skutecznie przezwycię­
ża się trudności, jakie wy­
stąpiły w tym dziale go­
spodarki narodowej na sku 
tek nie sprzyjającej pogo­
dy jesionią ub. r., cięż­
kiej zimy, wiosennej powo 
cizi, a później okresu su­
sz;.

Nawiązując do tegon.ęz- 
nycb żniw, które znajdują 
się już w- końcowej fazie 
— I sekretarz KC podkre­
ślił, że ich ostatec7,nej o- 
ce.iy dokona się na Cen­
tralnych Dożynkach. Już 
jednak teraz należy serde 
cznie podz.ęicować rolni­
kom ł t; m wszystkim, któ 
rzy pospieszyli im z pomo­
cą. za pracowitość i sku­
teczne pokonywanie trud­
ności. na jakie natrafiło 
rolnictwo Zawsze ceniliś­
my — powiedział Edward 
Gierek — trud rolników- 
szczególnie trzeba cenić 
wysiłek, jaki podjęli oni w 
tym, tak trudnym roku. 
Jest to wyraz obywatel­
skiej postawy i dobrze pn- 
ictego obowiązku zawodo­
wego polskich rolników. 
Tak ócdńieja zaangażowa­
nie mieszkańców' Wsi na­
sza partia, kierown: ctwo 
rządu oraz całe społeczeń­
stwo.

Przed ńirrti — powiedział 
1 sekretarz KC — dalsze 
piaoe. Ucz.ynić trzeba w'sźy 
Gko, aby z pól i łąk zóbrac 
wszystko, co się urodziło, 
co nadaje się ńa paszę, co 
przeznaczyć możemy na po 
trzeby rynkowe. Zbiory 
zbóż mamy w tym roku 
mniejsze. Niezależnie -więc 
od pomocy państwa, trzeba 
szukać wfe wszystkich gos 
póaarstwach sposobów/ roz 
wiązywa.nia mroblemu pa 
szowego we własnym zakre 
sie Produkcja pasz decydo 
wać będzie o wielkości po 
głowią rw erząt gospodar­
skich i o wynikach całegu 
rolnictwa. .Należy więc 
zgromadzić tyle pasz. ile 
•jest to tylko możliwe. Idzie 
o to. by trzy pokosy traw 
uzyskać % jas: największego 
obszaru łąk, *. równocześ­
nie nie zmarnować szansy 
na podwyższenie zDiorów 
.wszystkich pozostałych 
pa^z. Zbnzaią się jesienne 
s:ewy. Wobec wcześniejsze 
go sprzątnięcia zoóż istnie 
ją wyjątkowo sprzyja­
jące warunki dotrzy­
mania optymalnych ter­
minów *iewów itbóż ozi­
mych 5 prze-prowadzenia 
tych prac na wysękim po 
zjomie agrotechnicznym. 
Mamy dobre odmiany jęcz 
mienia i pszenicy oz mej i 
dużo gleb nadających się 
na uprawy tych roślin. Nale 
ży powiększyć wydatnie 
areał uprawy tych wyżej 
plonuiących zbóż, aby w 
przyszłym roku uzyskaj 
większe zbmry i móc ograni 
czyć — obciążający bardzo 
naszą gospodarkę — import 
ziarna i pasz. Podniesienie 
cen skupu rzenaku zachę 
cić powinno rolników tak

i9 do wydatnego rozszera« 
nia uprawy t.ej rośliny, 
której ziarno jest bardzo 
cennym surowxem dla prze 
rńysłu, a pozostające odpa 
dv — -w artościową pa ”/.ą

Na jesieni na czóło zadań 
wysuwa się problem jak 
najlepszego zaopatrzenia 
ludności w płody rolne. W 
br. mamy dobry urodzaj 
warzyw, owoców, dobrze 
zapowiadają się zbory 
z emniaków. Są więc wszei 
kie warunki, by wcześniej 
i opticiej dostarczyć te pło 
dv przeznaczone na zimo­
we rezerwy. IV większym 
ni* dotychczas stopniu na­
bij rozwinąć bezpośrednie 
dostawy warzyiv, owoców, 
ziemn:?ków jadalnych do 
zakładów pracy. Por.woii 
to na zmn'ejszenie kłopo­
tu w z transportem, prz.eeno 
wywaniem i pakowaniem 
tych produktów.

Wkrótce rozpocznie się 
kampania cukroz, mc za. Wy 
nikające stąd — podkreślił 
Edward G erek — ważne za 
dania dla plantatorów bu­
raków, aparatu skupu i pta 
cowników przemysłu. Mu­
sza być podjęte taicie przed 
sięwzięcia, które umożliwią 
skrócenie czasu trwania 
tej kampanii i zapewnią 
najlepszą wydajność cukru.

Partia 1 rząd — zaakcen­
tował-1 sekretaiz KC PZPR 
— troszczą śię o stworze- 
n.e jak najlepszych warum 
kow produkcyjnych w rol­
nictwie. Polityka ta aaje 
dobre rezultaty, cieszy się 
pełnym zaufaniem rolni­
ków. W bieżącym 10-leciu 
wiele zrobiono, aby pod­
nieść rangę rolnictiva, 
wstrzymać nadmierny od­
pływ młodzieży ze wsi, 
rozwinąć przemysł dostar­
czający niezbędne środki 
dc produkcji rolnej. Uczy­
nione rosiało maksimum 
tego, na co nas aktualnie 
stać, chociaż mamy świa­
domość, że nie wszystkie 
pioblemy zostały rozwiąza 
ne. Dlatego też nadal bę­
dziemy doskonalić warunki 
rozwoju rolnictwa oraż 
czuwać nad tym, by pro­
dukcja rolna była scale 
opłacalna. W minionych la 
tach wydatnie podniesione 
zostały ceny skupu produk 
tów rolnych. Także na wio 
snę br. podjęto rvieie de­
cyzji, aby zapewnić w trud 
nym dla rolnictwa roxu n;e 
zoędną opłacalność pracy 
rolników.

Podniesione ,c,oetaly ceny 
skupu rzepaku, tytoniu, wełny. 
Miwo zwiększonych wyöetkövf 
nr dodatkowy import zbóż - - 
wygospodarowani ».ostały śród 
ki na dalszą poprawą o; taca! 
ności chowu ov iec. Podwyżr 
sźone zostaną * dniem 1 wrześ 
ma bieżącego roku ceny sku­
pu żywca baraniego c 6 z5 za 
1 kg. Powinno to siać Się bódź 
cem dla wydatnego roz.woiu 
pogłowia owiec i produkcji 
owczarskiej.

W trosce e rapewnlenie 
zwiększonej produkcji buraków 
cukrowych i polepszenia ipta 
calnoścl ich uprawy, biorąc 
takzs pod uwagę dużą Ich pr* 
cochlonnosć, zamierzamy w 
przyszłym roku. tj. z» zbiorów 
1330 r. wprowadzić wyższe ce­
ry skupu tych płodów- c?v 11 
poanieść o 30 zł /.a i kwirłal. 
Zwiększa się równ. ii ddrt&wy 
maszyn na potrzeby plantato­
rów oraz nadal rozbudowy wa 
ny będzie przemysł cukrowni­
czy. Jesteśmy prztkonani, że

r<ónł«r hri w be. pc..yyn)ą ok 
powiędnie pntygcitovania do 
rozszerzenia ąreału uprawy bu­
raków wiosną prrysestęgo reku 
i ładbi^ą c uzyskanie Jak naj 
wyzuzych pionów.

Wielką w&gą — rtwier- 
dr.ił I sekretarz KC PZPR
— przyunąjiujainy do dal­
szego rozwoju chowu byd 
la mlecznego. Spożycie mle 
ka 1 jego przetworów jest 
tv naszym kraju wysokie i 
riedal rośnić. Cies/.ymy się 
z tego Ma to d Jie znacz i 
nie w racjonalnym żywie­
niu ludności.

Niezbędne staje etą zatem 
dalsze powiększanie liczby 
krów i podnoszenie ich mlecz 
ności oraz usprawnianie skumi 
i przerw-órstwa tego surowca. 
Do lepszego zagospodarowania 
mleka przyczynią sie rr in. 
podięte ostatnio kroki dla bu­
dowy sieci małych młerzarnł. 
7?Dewniamy opłacalność pro- 
dukch mleka. W ubiegłym ro 
ku cer.y skupu mleka zostały 
podwyższone o 50 gr za 1 litr. 
Chodzi jednak o to. rby w.: 
v.’szystkich 1 województwach 
wzrosło pogłowie kt Vv _ w 
gospodarstwach uso->łe tznm- 
nych i indy >vi dualnych Roz­
ważamy również m iżi>wcści 
dalszej poprą wv o< JacalncEcl 
tei proaukcit w roku p'-zy-i 
szłym. Cliodzi o to by mleka” 
było więcej. Rpłnicy powięk­
szający pogłowie krów maia 
wlec zapewnions gwarancję 
osiągnięcia wyższych docho­
dów-. a społeczeństwo — 
w-zrost dostaw wartościowych 
produktów.

W rozwijaniu pndukcii 
rolnej kierujemy się — za­
akcentował Edward G;crek
— stabilnymi zasadrm po 
HtylB. rolnej. Pońtyka ta 
stwarza korzystne warun 
kt ma rozwoju produkcji 
we wszystkich sektorach 
rolnictwa i zapewnia przy 
spieszenie postępu w •wa­
runkach pracy i życia 
mieszkańców wsi Nadal bę 
dziemy czynić wszystko, 
aby zmniejszyć różnice dzie 
ląee wieś i miasto. Taka 
jest naczelna zasada naszej 
polityki rolnej i treść soju 
szu robotniczo-chłopskiego. 
Realizacja tej polityki za­
leży w dużej mierze od pra 
cy urzędów i instytucji po 
wołanych do obsługi rol­
nictwa, zależy od władz, te 
renowych i społeczności 
gmmnej. Partia nasza 
podkreślił I sekretarz KC
— przywiązuje dużą y/agę 
qo aktywizacji wszystkich 
ogniw samorządu wiejskie 
go, do pooudzania inicja­
tyw produkcyjnych ł spo­
łecznych mieszkańców v-si. 
Liczynyv, że w wynika róż 
norodnych przedsięwzięć 
coraz leoiej wykorzystywa 
ny będzie każdy hektar zie 
mi, potencjał gospodarstw-, 
że zmniejszone zostaną róż 
nice w- wynikach produk­
cyjnych gospodarstw "wy­
twarzających w podobnych 
warunkach. Od rolnikow 
oczekujemy więc jeszcze 
większej aktywności, mo­
bilizacji, słowem — pełne­
go w’ykoTzystama rezerw w 
celu poprawą zaopatrzenia 
rynku w żywność.

Jestenr. przekonany — 
fćwlerdztł nä zakończenie 
I Sekretarz KC PZPR — 
że rolnicy i pracownicy roi 
nictwa dołożą wszelkich 
starań dla ppłnej realizacji 
najważniejszych zadań roi 
nictwa, nakreślonych na 
XV Plenum KC PZPR.
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S ro 1:1
Wileńskie koszykarki 

wygrały gdański turniej
Wczoraj tr traedm dniu ro* 

grywanego w nałl WSWf w 
Oliwie mięazynarodow^/o tur 
nleju Koszykarełe rozstrzygnęła 
się sprawa p.erwszeństwa w 
imprezie. Triumfatorkami zo­
stały zawodniczki J-ligowaj 
drużyny ZSFR, KIBIRKSTY^ 
Wilnu po trzecim kolejnym
zwycięstwie, tvm ra;mi nart 
Il-jigow ym A/S \VSV. t — 
oclausk f8:48 <5j:23L 'Jak niski 
rvynik Jest w pełowie efek­
tem słabfsze i dyspozycji, zwła­
szcza rzutowej Litwinek, a w 
połowię bardzo ambitnej, wa­
lecznej postawy gdańskich «- 
kedemlczpk w obronie. W 
zwiycieskirr zespole znowu wy 
różniła się' dynamicznie grają­
ca Briedite, a w AZS na naj­
wyższą notę zasłużyła Pogo­
rzelska imponująca celnym 
rzutem z dystansu. Punkty dla 
drużyny wileńskiej zaobyły: 
Briedite 11, Navagreckite 19, 
Anclrieu-u 12, Zervekaite 9 
Sidiauskaitę 4, Stukaite 1 1
Turauskaite 1, a dla A7S: Po­
gorzelska 18 Malinowska 14, 
Rosińska i Makurat po 6. Paw 
larzyk 2 oraz Fortuna 1 Ol­
szewska po 1.

W poprzedza Jacvni ten poje­
dynek meczu SPÓJNI 4 Gdańsk

Chcą pewdezyć
o I ligę

Międzynarodowy turniej k«v 
sz.ykarek w hali oliw sta-»4 
WSvVF jest ja. iia. okazją do 
dziennikarskiego rekonesansu 
o aktualnej sytuacji w wy- 
Drzeżowych druż.ynach. Kie­
rownika sekcji koszyków«! 
AZS WSVVF Gdańsk loeefa 
Wolskiego zapytał >m, co no 
wpgo w Ii-ligowym *f .poi? 
akademiczes.

Okazuje się, *e trwa w tej 
drużynie pełna mobilizacja. 
Goanszczankom znudziła się 
rola outsidera, h?dż pozycja 
przeciętna. W nadchodzącym 
sezonie (początek rozgrywefc 
w I poło-vie października) 
pragna powalczyć o czołowe 
miejsce, przy czym nie wyklu­
czają nawet awansu rto eks­
traklasy. Jeśli nie wyjdzie w 
tym sezonie, spróbują w na­
stępnych, aż do skutku. Po­
przeczka została więc uatawio 
na w^/soko.

Akademiczkl przechodzą pod 
okiem doświadczonego trene­
ra Jana Kudolskiego cykl sta­
rannych przygotowań. Były 
na zgrupowaniu w Toruniu, 
w końcu “letrpni.s wyjada na 
turniej dc> Czechosłowac jl po 
ten? treningi ni - miejscu w 
Oliwie, w połowie września 
wyprawa na gry kontrolne na 
Litwę, a po pow-s-ocie — u- 
dziai w akademickich mi­
strzostwach Polski w Lublinie.

Drużyna doznała wzmocnie­
nia w związku z pod.-ęciem 
studiów, akces zgłosiły m. in. 
Olszewska s Koszalina oraz 
Kowalewska I Nowak z Mku 
(młode koszykarkl 'Żaka .Cłk 
były w 1978 roku mistrzynia­
mi Polski Szkolnege Związku 
Sportowego). Spośród włas­
nych wychowanek-juniorek a© 
kadry 1 zespołu weszły Lene 1 
Ogórek.

Po 3-ietnlm pobycie w Bia­
łymstoku i grze w tamte j- 
szym : W łókniarzu wróciła ii* 
"Wybrzeże doświadcza;kos-^ 
karka (obrotowal Maliszewska 
— była zawodniczka Spójni 
Gdańsk Obecnie chce wystę­
pować w AZS WSWF Gdańsk 
który po odejściu Szczepa 
niak nic rua wysokiej Obro­
towej. Klub finalizuje stara­
nia o jej potwierdzenie.

Przeciętna wzrostu koazy- 
karek AZS nie jest di is. Bę­
dą więc musiały gdańszcząnki 
brak tego niewątpliwego ko­
szykarskiego atutu równowa­
żyć pomysłowością 1 agresyw­
ną grą, a do tego drugiego 
potrzebna be.dzie bardzo do­
bra kondycja (ko)

ni* miała większych proble­
mów w odniesieniu zdecydo­
wanego zwycięstwa nad cze­
chosłowacką drużyną TJ RO- 
ŻEMhOBR 89:37 (50:27). Trze­
cia pod rząd porażka Czecho- 
ałowaczek spowodowała, że 
zajęły one ostatnie czwarte 
mie lce w turnieju. Tylko na 
początku spotkania kovzykarki 
Spójni grały chaotycznie, gu­
biąc się po przechwyceniu -pfU 
ki w kontratakach. Szwar.kowa 
ła wówczas także celność rzu­
tu, 7. upływu czasu, zwłaszcza 
gdy na boisku były Gorzeluna 
i Wojciechowska, gdańszczan- 
kom szło Już dobrze. Punkty 
dla Spójni zdobyły: Wojcie­
chom ska 18. Gorzelana 15, 7,b 
górska 1 Stańki*wica po 14, 
Michalak 1 Bogdańska po 8, 
Wajzer (gra agresywnie, ale 
musi popracować nad celno­
ścią rzutu) i Konwent po 4, 
Jasińska i Tafel po J; dla Ro- 
że.mborku: Olosova 14, Jano-
suva 13, Uchnerova 11, Jeri- 
*ova 1 Zbtrkova (bardzo szyb­
ko rozgrytscląca) po t Cokjo- 
va S oraz t’rbanova i Hejko- 
ra no 2.

fMSl.4 o gMz. 1T osł-atni mecz 
turnieju d j miejśce Spójnia 
— AZS WSWF Gdańsk.

(ko) i

Zwycięstw© .
eolskich zapaśników
* Wspaniałą passe rwyclęstsr 
kontynuuje w odbywających 
się w San Diego zapaśniczych, 
mistrzostwach świata w stylu 
klasycznym nasz reprezentant 
w wadze 9S kg — Andrzej 
Sup’ün. Po wygraniu dwóch 
walk, w trzeciej miał wolny 
los. W czwartej stanął d© wal 
ki z aktualnym mistrzem Eu­
ropy — 1979 z Bukaresztu — 
Stefanem Rusu (Rumunia). Po 
jedynek podobał się publićł 
ności i kiedy sędzia wyciągńął 
do gory rękę Ahdrzeja Supfo- 
na ekipa Polski nie posiadała 
się ze szczęścia.

7. pozostałych naszych r.awo 
dników kolejną jul czwartą 
walkę w V grał debiutujący v 
mlsti zostwach świata P.c tr Mi 
chaiik (\v;ga 57 kg) zv.-ycięża- 
jac na punkty 1 ::4 Dana Gi«- 
crgjja (Bułgaria).

Zwycięsko przebrnął trz*clą 
rundę — Roman Bierła (wa­
ga 100 kg). Srebrny medalista 
ME-79 wygrał przez dyskwa­
lifikację z Refikiem Mimiań- 
vicem (Jugosławia) elimi­
nując go z turnieju.

W trzeciej rundzie w wudz* 
82 kg spotkali się „starzy” ry 
v. ab wicemistrz Europy J #n 
Dcigowioz i mistrz F.uropy — 
łon Draica (Rumunia). Sędzio 
wie orzekli zwycięstwo (jumu 
na przez dyskwalifikację.

Debiutujący w mistrzostwach 
leszek Majkowski (waga *2 
kg) wygrał w pierwszej walce 
7 Antonem Jelinklem (CSRS) 
— d\ skwalifiKacja. Wygrał 
Swój pojedynek takie Cze­
sław Kwieciński (W) kg' zwy - 
clęZając na punkty 13:5 r^pr* 
zentanta gospodarzy Steve 
Fiaziera.

Od porażek rozpoczęli ytart 
Kazimierz Lipień i Stanisle-*? 
Krzesiński. Kazimierz Lipień 
spotkał .się w wadze 82 kg t 
Ivar.em Frgicem (Jugnslatvia), 
natomiast Stanisław Krzesiń­
ski (waga 74 kg) przegrał ną 
punkty 2:5 • z Wiaczesławem 
Mkrtyczewem (ZSRR).

Kadra piłkarzy 
na mecz z Rumunią
Kolejnej próbie poddana zo­

stanie pierwśfó reprezentacja 
Polski orzed jesienną serią 
spotkań eliminacyjnych mi­
strzostw Europy. W iiafbUzsz.; 
środę polscy piłkarze spotkają 
się na Stadionie 10-lecia w 
W är sza wie z reprezentacją Ru 
munii. Na ten mecz. zost.ato 
powołarurch 1« piłkarzy: bram­
karze: Zygmunt -Kukla 1 Piotr 
Mo wilk obrońcy Ma^-ek Dz.iu 
ba, Henryk Wieczorek, Woj 
ciech Rudy, Paweł Janas J

Roman Wójcicki; rózgi yw* ją- 
cy i napastnicy: Stefan Ma-

Roman Faber, Janusz 
Sybis 1 Tadeusz Pawłowski, 
Adam Nawałka i Kazimier» 
Kmiecik.1 .Zbigniew Romek, 
Grzegorz Luto i Stanisław T»r 
lecki.

Na uwegę zasługuje powrń* 
do kadry Zbigniewa Bońka, 
Zygmunta Kukli Grzegorza 
Lazy, którzy nie biali udziału 
w meczu z Libią w Słupsku.

Jeszcze nie w pełnym składzie 
Arka zagra z Zawiszą
Kolejnym przeciwnikiem pił 

karzy Arki będzie w Suootę 
(goaz. 16) zespół bydgoskiego 
ZawLazy. Teoretycznie, spisu­
jący sdę ‘ niezbyt dobrze na 
starcie rozgrywek zespół benn 
minka, nie powinien być groź 
ny dir Arki. ale po doświad­
czeniach z Wisłą trudno z gó­
ry przesądzić losy tego meczu

Aj-fca pilnie przygotowuje się 
do aobofniego spotkania, ma­
jąc przecież w* perspektywie 
zbliżający się mecz Pucharu 
Europy Zdobywców Pucharów 
z Bero« Stara /.agora Nie­
stety rowimeż K.w- sobotę gdy- 
niame nie wy’stapir jeszczt w 
pełnym składzie tVprawdz.ie 
zagra chyba rroma8i Korynt, 
ale nadal wątpliwy- jest udział 
Jann&zjt Kupcewicza. Nie bę­
dą mogił też grac Bikiewłcz i 
Zjąwiślan a przecież sporo je­
szcze czasu upłyilie zanim bę­
dzie zdatny flo gry Marian 
Nowacki. Nadal więc obok ru­
tynowanych piłkarzy, ciężar 
gry spoczywać będzie na uta­
lentowanej młodzieży.

* » *
Jalr jut wspominaliśmy, od­

będą się kolejne mecze pił­
karskie li ligi, przy czym 
w Trójmieśfie będziemy

ich mieli dwa 1 ©ba po­
dobnie jak Arni — w sobo­
tę o god: 16. I ech i a zmierzy
s.ę ze Siaią Stocznia Szcze­
cin. a Stoczniowiec z riastenł 
Gliwice Tymczasem Bałtyk 
grać będzie na wyjeździe w 
Szczecinie z Pogonią.

W liaze międzywojewódzki-f 
odbędą się następujące mecze: 
Wisła Tczew — Pomorzanin 
Toruń (niedziela g. 11). Olim­
pia Elbląg Geriania, Po­
goń Lębork — Arka II. Brda 
Bydgoszcz — Goplanii inowr. 
Polonia Brig. — Czarni Słnpsą, 
Gryf, .Słupsk — RKS Byd­
goszcz. Cuiavia lnów. — 
Gwardia Koszalin, a Elana Y® 
ruń pauzuje. (W)

Siatkówka
Siatkarze Polski przebywa- 

jacy na tournee we Eraiicjl 
r-rzegrall w trzecim, ostatnim 
meczu w Feruignan z Eranc'ii 
2:3 (1215. 12-K 1S:7. 15'7, 2 15)
W dwóch poprzednich me­
czach Polacy przegrali w*Albl 
1:3 (8:15, 12:15. 15 1, 12:15) o- 
raz zwyciężyli w Tarbćs 1:0 
(15:11, 16:6, 1513)

MIESZKAŃCY; GDAŃSKA, ELE LAGA, GDYNI, TCZEWA, KWIDZYNA JEŻDŻĄ SAMOCHODAMI WYGRANYMI W „JANTARA’ 
I TOBIE NA PEWNO DOPISZE SZCZĘŚCIE - KONIECZNIE ZAGRAJ.

25 sierpnia- WYJĄTK0W0-ATKAKCYJNA—GRA „JANTARA“
60 PROC, WPŁYWÓW - KAPITAŁU GRY NA WYGRANE PODSTAWOWE I PREMIE W I i II LOSOWANIU.
650 TYSIĘCY ZŁOTYCH NA NAGRODY DODATKOWE - EKSTRA
ATRAKCYJNY 7,FSTAW NAGRÓD RZECZOWYCH. SAMOCHODY ■ DOMKI ■ WYCIFCZKI 7/ GRANICZNE fTP,
NIE TRAĆ SWOICH WIE! KICH SZANS - WYJDŹ SZCZĘŚCIU NAPRZECfW - FORTUNA CZEKA.

Cztery takte samochody moresz wygrać. - 26 
sierpnia — lasowanie niedziela godz. 10. K-6017

V? dni i 21 sierpnia iß79 r zmwr tragicznie w 
wieku 18 lat

kpt i.w. ZBIGNIEW KUROWSKI
óstattiió k<tpdtari ma „ReytnontK.

"kochał mo:?», * nsrte werysżko drogi mu byt 
honor marynarŁa 

Cześć .Jego pamięci!
Kondukt Załobnv dyruazy 7 Domu Priedpogr»e- 

bo’vego' na cmentarzu Srebrzysko we Wrzeszczu 
dnia 25 sierpnia 1979 r. o gods. 12.30, 

o czym powiadamiajg pogrążeni w srnrtku
tona, brat, rodzina

G-i2808

Z głębomm ta>m zawiadamtaTry, ze dnła 22 98. 
1979 r. zmarł kochamy mąż, ojciec i dziadek

i ♦ p.

KAZIMIERZ GOSCINIAK
lat *4

Lisia św. Załorma oöprywirfia ».osranie dn'a 24 98 
1979 -. o g"d7. 13 w kościele Najśw Serca Pana 
Jezusa w Gdyni.

Po rr,uy nastąpi wyprnwadzenSe zwł«* na cmen­
tarz Wito-mińskl w G.dynl.

ŻONA 7 D/AKCm I RODZINA
S-1022

Z głębokim żai«m zamdedatniamv. te dnia 21 98 
KH! r zmarła kochana marka, teściowa i babcia

* t r-
DOMICELA GRUCA

lat 80,»
hisza św tałobna odprawlonś noshanie drca 25 98. 

lprp r o godz. 18 w kościele oo. Jezuitów w Gdy­
ni Wyprowadzenie zwłok nasrąpł tego samego dnia 
o godz 12 z kaplicy cniemarza Wito mińskiego w 
Gdyni.

RODZINA
«1021

Teresie Kowalczv*
v-yT esy głębokaegc współczucia z po^odsi »gon-u

OJCA
składają

78
J>r.ia 21 sierpnia 197« r. zmatła, piżetyw-wzy lat 

i '
*■ t P.

Zołia Kroplewska
x d Kolińska

Msza św żałobna odprawiona zostanie dnit 2* 
sierpnia 1^79 r, o gods 19 w koś< .eie Sw Jakuba 
pi zy Katedrze Oliwsłciej.

Wyprowadzenie zwłok tego samego dni« e godz 
18 z kaplicy cmentarnej w Oliwie, 

o czym Zawiadamiają r>og"ążeru w żałobie
córka, synowie z żonami 1 wnukowie 

• 0.-12577

7 gte.brotcirn ża!em zawiadom*arny, że ,J1 sierpnia 
1979 r zmarł s-miercią tragiczną w ulekn id la.t

kpt żeglugi wielkiej

ZBIGNIEW KUROWSKI
Odszedł od na* prawy człowiek i wspaniały 

p- 7'-jai'.*l, dla którego honor zawodowy miał 
większą wartość niż własne życie.

Cześć Jego pamięci!
TRZYJ ACIFl.k 

G-12888

7. głębokim talem 7a wnadamiamy )ł w dniu 
14 sierpnia br. zmarł w S-zcmcinie

prof, nadtw. dr PRZEMYSŁAW MAŁEK
wieloletni profesor Politechniki Szczeeińsl lej.

"Ż! 7mat'łym utraciliśmy wybitnego teoretyka 
ekonomiki transportu i niezmordowanego orga­
nizatora wyższego Szkolnictwa transportowego w 
Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej.

Dzieknr. i Rada Wydziału F.konotrtlkl 
Tran-portu Uniwersytetu Gdańskiego

K-bMii

Dnia »8 sierpnia 1«79 r. »rha'i

In4 JÓZFF KOMASSA
Hyły pewrratii*« »l^lkopolsisl 1 pewstam*« w**- 

•*awski

od Kęd^iig się dnia ®ł siet-rzela »W ą. a 
gody U na cmentarmu K oni->>mainym prsł »4, łvo- 
st owić kie j ss Gdańską 

o c»yrn »sw^a-de.mia pogi ąfżon» w *ahi
R O D * I N A

PRACA 1
KUCHARZA tkęh tłem erkę 
— zatrudnię. Restauracja

Baltvcka , Swibno, tele 
f-n :-.80-5Pz. G-12478

NASIONA cyklamen, fic!- 
ki alpejskie, w 3 kolorach, 
większą ilość — stnzedam. 
Ogrodnictwo. Józef Zieliń­
ski. 39-500 Tuchola. Mick e 
w*cza 9- S- "18

DUŻY pokoi 4 kuchnia, w 
centrum LÓtzi - zsnn>'i.ę 
na podobne v Trój n leż­
cie. Oferty TżftOż. Bmuo 
Ogłoszeń, 80-»5f Gdańsk.

LA

UWAGI, mieszkańcy Koś­
cierzyny i Wejherowa! Za­
kład Doskonalenia Zawodo 
wego przyjmuje zapisy na 
kursy czeladniczo - mi­
strzowskie w zawodach: 
m echa ni czułych, elektrycz­
nych, gastronomicznych 
budowlanych i drzewnych. 
Poiiadto przyjmujemy zgło 
szenia na kursy spawan.a 
gazowego i elektrycznego, 
palaczy c.o Informacje i 
7api.sy: ZSZ, Kościerzyna,
Forrsalękiei 11, telefon 
13-29, ZSŹ, Wejherowo 
Dworcowa *, telefon #4-51.

K -814?

ASYStf.NT udziela koiepe 
tycjł. Mate-matyka, fizyka. 
Chemia. Tel 52-27-40

Ö-AiU*

Z głębokim amukt ,erń z*Wiad&thiämy, t* dnia 
2c VIII 1978 r rrnarł nasz najukochańszy mąż, 
ojciec, brat i zżęć

* * P-
KAROL JANUSZ

lat W
Poę-ze» srlę dnia 14,VTII.19^9 t. » goiH.

14 na 'Mnemareu w Ohwie..
Pog- ążona w głębokim Załti

R I D * I Ń A
G-12-549 |

7Y dniu 19.W 197# r »rnaTt* dKigotemis, ceniona 
r raco wnieś Zespołu Opieki Zdrowotnej v Gdań­
sku

OLIMPIADA HUTNIKIEWIC2.
Rcdztńle Zmarłej wyrazy głębokiego współczu­

cia śłcłabaja
rad* r»kł*dowa, POP i dyrekej* 
w Gdańsku

K-mts

Kolekme« Pwi« Pooowici
wyr**y wwpółenrie** t powodu ńnyieect

MATKI
»kł*da1t

■'Prekh #» 1 • racownio? RSV? „Pt***;, K*łąń- 
k*. Ruch” PUPtK Oddział &dań«k

m-m*

UWAG-A mieszkańcy iTczę- 
a 1 Stai otardu! Zakład 

Doskonalenia Zawodowego 
organizuję kursy czeladni- 
czo-mistrzowskle w zawo­
dach: mechanicznych, elek 
trycznych. gastronomicz­
nych budowlanych drzew 
nycn Ponaoto przyjmuje 
zgłoszenia na kursy spawa­
nia gazowego i elektrycz­
nego, palaczy kotłów, kon 
serwatorów sieci gazu ziem 
nego. Tczew, Zk-7 Sobie­
skiego 10 telefon S6-44, 
Starogard, Szkoła Podsta­
wowa nr 7. IVybicklego 23. 
telefon 28-3 35-39
* . K -ftgiW

HM\MSm
LADĘ 15*5 1977 i telewizor 
Polkolor — sprzedam. Tel. 
51-4ł-83, s-20:il~

FIATA V25p. 1979 r., Wart­
burgi 35.*., 1971 r. — sprzc 
dam Gdańsk, Grunwaldz­
ką WIC L G-121R8

KALKULATORY napra- 
iviam, rei. 39-67-17. S-il4^ 
PRZEPROWADZKI. Tele- 
fon_4I-75-68. G-llSAfi
PRZEP !30VT ADZKI. Teie- 
fon 4i-fi(l-94. G-in290
INS TA I AC J A jjftłón. lek- 
fon 51-39-94. G-9955
POGOrOWIF, lelęw iz^ine
Teł.__51 -39-94. G-9954
CYK! ,INp WA NIE, ’a tier o- 
wanie Tel. 41-21-74 G-11834

PRZEDSIĘBIORSTWO TRANSPORTOWO-SPRZĘTOWE 
BUDOWNICTWA „TRANSBUD - GDANSK’’ 
PRZYJMUJE ZGI OSZENlA KANDYDATÓW 

na bezpłatny kurl kierowców zawodowvch kat. „C* prawa jardy
Szkolenie odbywa^ sie bedzie w Zakładowym Ośrodku Szkole­

nia Kierowców PTSB , TRANSBUD — Gdańsk ’ w Gdańsku-Le^ni- 
cy, ui. Starowiejska 16
WARUNKIEM PRZYJĘCIA JEST:
n wiek 21 —35 let \
P uregulowany stosunek do służby wojsKor.sJ 
R niekaralność
K pozytywny wynik bactań psychotechnicznych | leirerskich 
B wykształcenie ogolne (minimum podstawowe)
R stale zameldowanie na terenie Trójmiasta ,

Kurs trwać będzie 3 miesiące, W okres:e szko’enid kursant będzie otrzymy­
wał wynagrodzenie wg stawki 9,20 zł na godzinę -t- premia ao 15 Droc w za­
leżności od postępów w nauce.

°o ukończeniu kursu wynagrodzenie za pracę wg obowiązujących stawek 
dla pracowników transportu samochodowego.

Pracownicy przeszkoleni maig obowiązek przepracowania 2 lat w przedsię­
biorstwie.

Kandydaci na kurs winni do dnia 29. 08. br. złożyć w ośrodku następując» 
dokumenty:

— 2 zdjęcia
— podonie 

f “ życiorys
— odDis świddećhMS rzk-oinego w 2 egz. ,

Szczegółowych informacji udziela Ośrodek Szkolenia Kursoweoo Kierow­
ców, te!. 43-11-15.

K-6273

ervSt*/ POGOTOWIE TELEWIZYJNE WPHW 
w czasie Międiynarodowego Festiwalu

Piasenk1 w Sopocie

DYŻUPY PEŁNIĄ- w dniach 22-26 sierpnia br.

■ dla Gdańska lakłod Usługowy 217 Gdańsk, ul. Szczecińska 23, te' 52-24-14, w godz. 
11—22, w niedzielę 14—22, taśma samcrejestrujqca czynna caiq aóbę P

■ dla Söivsku .Tacład Uśługowy 676, al. Niepodległości 710/712, fe!. 51-07-07, w godz. 
,.'1—22, w niedziele 14—22,taśma samorejestrujqca czynna całq dobę.

P dla Gdyni Zakład Usłuaowy 515, uł. Obrońców Wybrzeża 10/12, tei, 21-83-23, w godz. 
7—22, w niedzielę 14-22

IBBRHMC^HnasBgRnmi



190 ftt>830) 24 sierpnia 1V79 p,

öZIENWlK BÄtTY C K !

I

P & małych mi^st

GDY zatem patrzeć 
przez pryzmat ogól- 
nowojewódz.kiego bl- 

lfcńsu potrzeb i zadań pro­
blem budownictwa miesz­
kaniowego w małych mias 
fach poza pasem aglome­
racji jest w istocie margi­
nalny. Oczywiście, i 
punktu widzenia społecz- 
ńości i władz tych mniej- 
w.ych ośrodków sprawa 
przedstawia się inaczej, 
zwłaszcza, że w niektórych 
1 rdch problem mieszka­
niowa ma wymiar drama­
tyczny, hamując prawidło­
we rozwój społeczno-gospo 
darczy, będąc — co tu 
dużo mówić — czynnikiem 
tpołecznie dernobilizują- 
cym i dezintegrującym. \V 
ń:ektórych ośrodkach, jak 
np. w Kartuzach czy Wła­
dysławowie trudno wręcz 
dać oczekującym kon­
kretną informację, kiedy 
głód mieszkaniowy resta­
rt e zaspokojony.

Nie czyniąc nikomu nie 
uzasadnionego w końcu za­
rzutu, że problemV miesz­
kaniowe miast poza aglo­
meracją traktowane są 
przez wojewódzkie centra 
dyspozycji czy wyko­
nawstwa po macoszemu, 
warto zdać sobie sprawę z 
pewnych obiektywnych u- 
waro.ukowań tematu.
Wśród nich jedno uznał­
bym za istotne: otóż w
itrukturze Gas oskiego 
Zjednoczenia Budownic­
twa, organizacji w potni 
odpowiedzialnej za realiza 
cję ‘programu budowy 
mieszkań w wojewócłztwńe, 

niezależnie od firm spe 
rjal.stycznych, cztery
przedsiębiorstwa powołane 
do budowania domów 
mieszkalny ch. Są to przed- 
i.eb.mrstwa zdolne roz­
wijać duże fronty pracy, a 
zatem podejmować tematy 
w randze budowy nowych 
esiedli czy nawet dzielnic.

zasadzie od połowy 
y* lat siedemdziesią­

tych zyskuje sobie 
m terenie woj. gdańskiego

Mńvns,e te problem »eh budowniotwi
wet Intuicyjni« w ve zuwaitw i* 'u Z w woj. gdańskim na-
Wli « pas'jwinoatęk miejskich od Tczewa ° a*lomeTac-i«5 fańską,
wywołane siluacia mioevt, “ .ä,> '' ? iheroAS a. Społeczne napięcia,
bartl-iej dotkliwy iu ta ^>s^'l,u‘ją na tym obszarze w sposób naj-
1 w^kmawców ińwUł H l* *'* V** orfanMat«r*w

co piętnaste > KiiH,,«,«, ,l, * P iwicrdząją nas.e odczucie: zaledwie
vr ośrodkach miejskich mieszkań przek« ane będzie oczekującym« - -..ÄSÄSt XÄ M* “b5ć **ł

prawo obywatelstwa prak­
tyka łagodzenia kwestii 
mieszkaniowej poprzez an­
gażowanie do realizacji 
pizedsięwzięć budowla 
nych przedsiębiorstw Woj. 
zjednoczenia Budownictwa 
Komunalnego, a wrięc orga 
nizaeji działającej w stride 
mrze resortu gospodarki 
terenowej, $ nie budownic 
twa. Przełamywanie mońo 
polu tego ostatniego w 
budownictwie mieszka­
niowym ’ trwa, rzecz jäsna. 
już znacznie dłużej, ale 
dopiero od paru lat na Wy 
brzeża gdańskim pcmoc 
świadczona GZB przez 
przedsiębiorstwa innych 
organizacji jest czynni­
kiem istotnie współdecy­
dującym o poziomie re­
alizacji zadań planu.

O tej pomocy pisaliśmy 
już parę razy dość kry­
tycznie. W przepadkach 
braku należytego przj go­
towania organizacyjnego 
współdziałanie przedsię­
biorstw pionów budo­
wnictwa komunalnego i 
przemysłowego i firmami 
GZB przynosiło czasem 
więcej szkody niż korzyści. 
Ilekroć „pi zywóływano” po 
mocmków do wykonania 
jakiejś konkretnej fazy 
budowy, .koszta organiza­
cyjnego bałaganu i na­
miętnych sporów o śtupićń 
przygotowania frontu
pracy zwielokrotniały war 
tość wykonanych robót. Zć 
złych doświadczeń wycią­
gnięto wnioski i wyle­
wanie dziecka z kąpielą

cnyba się już nie powtó­
rzy Obecnie przedsię­
biorstwa WZBK i ZBP 
„Północ” partvcypują w re 
alizacji programu miesz­
kaniowego,. samodzielnie 
podejmując całe tematy 
inwestycyjne i znajduje to 
odzwierciedlenie w ich pla 
nach.

dernizaej« tubstancji
mieszkaniowej i urządzeń 
komunalnych, co dzisiejsza 
rzeczywistość przedsię­
biorstw buduwmictw a ko­
munalnego i zgrupo­
wanych w WZBK firm spe 
cjalistycznych mocno po- znaczenia są i takie spra- 
twierdza wychodzi Wójć-’" jv-v- ż* nowe domy oddają

h4 i odnowione, drugie zaś 
oudowane jeszcze obecni 
przez kómunalników, wy 
stawiają załodze i jej mni 
jętnóściom dobre świadec 
Iwo, Kościerzynianie opan 
wali technologię wżnosze 
nil budynków i z eleinen 
tów wielkiego bloku i 
wielkiej płyty. Nie będzie 
przesadą stwierdzenie. że 
poziom wykonczenia
wnętrz nowych mieszkań 
choć ich standard nie jest 
imponujący, przewwższa to 
z czym mamy do czynienia 
W Trójmieście — może to 
kwestia posiadania w FBK 
odpowiedniej kadry fa 
ehowców? Z kolei nie bez

O SlAlNiE Jata przy­
niosły też niepo­
mierne zwiększenie 

autorytety WZBK .jako or­
ganizacji wykonującej w

Z. Wojrnar

województwie ważne za­
dania inwestycyjne i re­
montowe. Wraz ze wzro­
stem potencjału zjednocze­
nia naśtępowało zwiększe­
nie zakresu dzialalnośći 
poza ramy statutowe. 
WZBK coraz częściej wy­
ręcza przedsiębiorstwa bu­
dowlane (ogólne i specjalis 
tyczne) układu kluczowe­
go,- robiąc w miarę swoich 
możliwości po prostu to 
wszystko, co województwu 
jest potrzebne Dwa czyn­
niki megą o tym współ­
decydować: znaczne» pod­
porządkowanie zjednocze­
nia tutejszej władzy tere­
nowej oraz niezwykle wie 
le inicjatywy, jaką prze­
jawiają w rozwiązywaniu 
ważnych dla reg;onu te­
matów’ kierowmicy samego 
zjednoczenia i jego przćd- 
s.ębiorstw. Poszerzenie za­
kresu działalności ponad 
tradycyjne remonty i mo-

wództwu na dobre.
Należy w tym miejscu 

odnieść się do wątpliwości, 
czy aby ta zmiana profilu 
działania przedsiębiorstw' 
budownictw a komunalnego 
nie jest z uszczerbkiem 
dla wykonawstwa trady­
cyjnych zadań remonto­
wych, jakie niegdyś stano 
wiły istotę działania da­
wanych MPRB? Nie wydaje 
się, by tak było, z punktu 
widzenia ekonomicznych 
interesów przedsiębiorstw 
remonty budynków są dzia 
laniem opłacalnym. pod 
warunkiem, że toboły i 
przygotowania do nich zor 
ganizowame są prawidłowo 
i na czas.

T
wK więc przedsię­
biorstwa budownic­
twa komunalnego 
nabyły już pewnych do­

świadczeń w’ realizacji in­
westycji mieszkaniowych, 
zwlaszczä .poza Trój­
miastem, gdzie W’ykonaly 
kilka większych przed­
sięwzięć. Za dobry przy­
kład posłużyć może do­
robek prężnego PBK w 
Kościerzynie, którego
trwałe siady działalności 
w dziedzinie budów nietwa 
■mieszkaniowego można w 
tym m eśeie oglądać. Dwa 
kościerskie osiedla: jedno
generalnie wvremontowa-

J

„Kontrolerem -4" wzdłuż Wybrzeża

Sziiknmy winowajców
W polskiej strefie 

(ogłoszonej w stycz 
■. niu ub. rokuj sta­

łą oehiodobową kontrolę z 
wody i powietrza prowadzą 
statki, 'samoloty i helikop­
tery administracji morskiej. 
Uczestniczyłam ostatnio w 
jednej z takich inspekcji, 
prowadzonej tym razem 
przez jednostkę Urzędu 
Morskiego w Gdyni — 
„Kontroler-1”. Załogę stat­
ku stanowili: jego dowód­
ca kpi. Ryszard Antomuk, 
mechanik Teodor Konkol i 
«tarszv marynarz Julian 
Rokita oraz inspektor ochro 
ńy środowiska Ewa Bielak 
: inspektor rybołówstwa
Jerzy Koczoń.

Trasa całodziennego rej- 
»u wiodła z Gdyni do 
Świbna. Celem patrolu by 
ló wykrycie ewentualnych 
zanieczyszczeń. ustalenie 
ich pochodzenia i winowaj 
Mw, a także kontrola ryba 
ków na' łowiskach przy­
brzeżnych.

Pierwszy etap — port 
Źdyński. ■" Dostrzegamy 
wokół cumującego przy na 
brzeżu Śląskim statku hisz 
pańskiego ,,Minas Conjuro" 
unoszące się na wodzie ru­
dawe plamy. W pani Ewie 
rodzi się podejrzenie, że są 
tó zanieczyszczenia pocho­
dzące z płukanych właśrFe 
zbiorników-'. W zasadzie, 
wszelkie popłuczyny zbie­
rać powinna barka „Porl- 
Service”...

Należy jednak dokładnie 
ustalić, co wpuścił „Minas 
Cónjuro” do basenu. Fani 
inspektor ma prawo i obo 
wiązek1 w takim przypad­
ku wejść na każdy statek. 
Tak jest i teiaz, Z rozmo 
wy z kapitanem i polskimi 
dokerami dowiaduje się, że 
do wody przedostały się 
resztki pyłu, drzewnego i 
rdza opróżnianych zbiorni 
ków balastowych. A więc 
—■ nić ma sprawy, to nie ro 
Ć-a. Można płynąć dalej.

W basenie IV powierzch­
nia waldy pokryta jest cuch 
nęcą mazią. Pani Ewa, od 
trzech lat *prawująca furik 
ćję inspektora ochrony 
środowiska, już przecz-uw'a, 
kto tak nabrudził. Do base 
np IV uchodzi kolektor Za 
kładów' Tłuszczowych... Już 
kilkakrotnie Wnioskowała 
dó kolegium ds. wykroczeń 
przy Urzędzie Morskim o 
ukaranie grzywną osób od 
powiedzialnych za przebieg 
procesu technologicznego 
w tych zakładach. Kilka­
krotnie też posypały się ka 
ry. Zakłady płacą zresztą 
rocznie 80 tys zł (wkalku- 
Dwanych już w koszty pro 
dukcji) za to. że systema­
tycznie wpuszczają do ba- 
Mrfcu portowego uboczne

Gd'by ułożjć listę winowajców zanieczyszczeń 
Bałtyku, na pierwszym miejscu znajdowałby się 
bez wątpienia przent>sł, potem rolnictwo, gospo­
darka komunalna, wreszcie flota. Zasoby biologicz­
ne ..naszego” morza są także zagrożone ze strony 
kłusowników, lekceważących przepisy ochrony ry­
bołówstwa i odwiperne zasady racjonalnej jego 
eskploatacji.

produkty rafinacji tłusz­
czów. Ciągle bow ern odwTe 
ka się budowa oczyszczal­
ni ścieków.

Tym razem pan' Ewa 
Bielak zgłasza swoje „od­
krycie” dc Laboratorium 
Wód i ścieków, ktoie — 
niestety — nie funkcjonujć 
na zasadach pocotowda ra­
tunkowego. Mija niejedno 
krotnie parę dni zanim po

ne porty we Władysła­
wowie i Helu, zwłaszcza 
gdy wschodni wiatr napę­
dza śmieci z* całej Zatoki 
Gdańskiej. Niebagatelny 
udział ma tu takzę wTafiyf 
sła wow's kie PPiUR „Szkti- 
ner”.

Kpt. Ryszard Antoniak 
decyduje się na trudną i 
— co tu ukrywać — dość 
ryzykowną drogę do Świb-

Joanna Grujter

hrana zosfamo próba ze 
wskazanego rejonu. A wte 
dy już zwj’kle podejrzane 
zanieczyszczenia znajdują 
się na dnie...

Płyniemy do mćjsca, 
gdzie odbywa się pokaz 
1 u n kc j on o wa n i a szwedzkich 
zapór typu „Bantam siu 
żących do lokalizowania 
plam ropopochodnych na 
powierzchni morza. Jest to 
mało skomplikowane urzą­
dzenie (nasze porty dyśpo 
nują już podobnymi zapo­
rami firmy „TrHleborg’’), 
którego zasada sprow-adra 
się do ograniczenia oleistej 
plamy zaporami, przypomi 
ftającymi polęzne kamizel­
ki ratunkowe, a nastepme 
wessanja tej plamy do 
wnętrza barki.

Opuszczamy gdyński port 
i bierzemy kurs na Gdańsk. 
W Porcie Północnym nie 
ma tłoku. Na wysokość5 
główek falochronu pod po­
wierzchnią wody kłębią sie 
pęcherzyki powietrza To 
po raz pierwszy w naszych 
portach zastosowana zape 
ra zanieczyszczeń ropopo­
chodnych. Otóż na dnie 
ułożona jest perforowana 
rura, przez którą przepusz 
cza się powietrze. Ono zaś 
wytwarza wał wodny, unie 
możliwi* jacy wydostanie 
się na zewnątrz portu wszel 
kich zanieczyszczeń ropopo * 
chodnych.

Woda przy nabrzeżach 
Portu Północnego zdaje się 
być krystaliczna. Bo też tak 
w’ istocie niemal jest.

Od kilku lat stai. janię- 
ezyszezeń w portach nie 
ulega poprawie Specjal­
ność Gdyni — przeładi hRi 
.drobnicy — mi ezczególny 
wpływ* ń* stan S5ńiećżf«z- 
c?pA wAd pórWwych. Okr? 
sewn, ale solidni® zabrudź*?

na przez Wisłę-Przekop. 
Chimeryczna jeśt w tym 
miejscu królowa naszych 
rzek. Tor wodnyv, mozolnie 
wytyczany przez pogłębiar 
ki, nie daje żadnej pewtioś 
ci bezpiecznej żeglugi, łyd­
ko doświadczenie i „nos'1’ 
kapitana chronią nas od 
wejścia na mieliznę.

Udało się. Jesteśmy w 
Śwubnie. Idziemy do spół­
dzielni. I tu wysłuchujemy 
niezbyt wesołego komenta 
rza na temat sytuacji w 
wiślanym rybołówstwie.

Rybacy tej spółdzielni 
specjalizują się w poło­
wach węgorza i troci na 
ostatnim odcinku Wisły — 
od .Swibiia do ujścia rzeki 
(di, ok. 1,3 km). Niestety, 
na skutek systematycznego 
pogarszania się czystości 
Wisiy, od połowy lat 
sześćdziesiątych spadły 
gwaltowrne połowy tych 
ryb. V7 1964 r. po raz ostat 
ni udało się złowić tu 140 
ton łososia, a w 1965 r. me 
byuo nawet 18 ton...

W tej sytuacji w 1968 
roku zdecydowano w Swib 
ń e - urządzić ośrodek pozy­
skiwania ikry z żywej tro 
ci do sztucznej hodowli na 
rybku, tzw. smoltów. Zakla 
dano^» że w ciągu toku 
ośrodek będzie pozyskiwil 
3 min ziaren ikry. Tym­
czasem rekord wyniósł du 
tej pory 2.5 min, a w ub. 
roku zdołano podczas 
sztucznego tarła uzyskać 
tylko 600 tys. ziaren.

Zlokalizowanie w tym 
miejscu ośrodka było bar 
dzo szczęśliwe... do czasu. 
W minionym roku rybacy 
„Wyzwolenia” złowili 53 to 
ny troci, w bieżącym, nie­
stety, SDodziew'ane są zna­
cznie słabsze węyniki.

Przyczyn jest wiele (w I 
kwartale łodzie rządku wy 
chodziły, w kwietniu ujście 
Wisły było zamulone), a 
wśród nich najgroźniejszą 
jest zanieezyszc/.enie rzeki.

kościerscy komunalnicy 
gotową elewacją zewnę­
trzną. że są na cza£ przy­
zwoicie w-ykonanó eią 
menty malei architektury 
wr osiedlu. Kościerskie 
PBK zbudowało tez w o- 
statnich latach osiedl? W 
Skarszewach, n;* wy­
klucza się możliwości re­
alizacji zadań mieszkanio­
wych w Kartuzach. Wszą 
dzió tam, gdzie budownic­
two komupslne realizuje 
zadania mieszkaniowe, sy­
tuacja ulega dość szybkiej 
poprawie, bo w* maheh 
miastach za-pokoić po 
trzeby jest znacznie ła­
twiej

ESLI rozważa się o- 
becnie w* woj. gdań 

*jP skim ’koncepcją dal­
szego zw.ększenia . zadań 
mieszkaniowycn PBK w 
małych miastach, trzeba 
mieć świadomość, te roz 
wiązanie problemu tą dro 
gą będzie możliwe tylko w 
obliczu spełnienia kilim wa 
runków. Przede wszystkim 
— i to jest sprawa pod­
jęcia decyzji kooidy- 
nacejnych na wmjewódz- 
kini szczćblu dyspo­
zycji — niezbędny 
jest precyzyjny program 
realizacji zadań inwesty­
cyjnych W maheh mias­
tach, Pójdzie za tym ko­
nieczność wzmocnienia pö- 

■jptencjału poszczególnych 
przedsiębiorstw, działają­
cych w różnych rejunach 
v/ojewództw'&, r. > wszy­
stkie bowiem dorównują 
możliwościami działania 
firmom z Kościerzyny cży 
z Pucka. Na pewno wapto 
inwestować w ich rOz.Wój; 
präkttka dowiodła, ze 
przedsiębi«rstwra te sku- 
tecznife podejmują pilne tg 
dania o na jroz.maitszym 
charakterze (m. in. bu- 
dow'a obiektów* użytecz­
ności publicznej) i czasem 
robią to w spesoo Wręćz 
w’zorowy. j

RZY tym Vi'szj stk'rn 
należy zapewnić 
wŁpóklziiaianie in­

nych partnerów* inwestycji 
z firmami WZBK, bo* te 
ostatnie nie d-o wszvstk;e- 
go są przecież przygoto­
wane. Jeśli np. dziś bu­
dowę osiedla w* Kartuzach 
wstrzymuje nie rozwiąza­
na dotąd sprawa postawne 
ma now’ej kotłowni, to tru 
dno liczyć na to, że ko­
munalnicy zastąp.ą w tej 
mierze „Instal”.

I sprawa może najwa­
żniejsza. Pion budownictwa 
komunalnego, zapewne z 
tj tulu swej przynależności 
resortowej,' odczuwa znacz 
nie większe n edo-statki w 
zaopatrzeniu materiało­
wym, niż firmy podlcgłe 
Ministerstwu Budownic­
twa. Być może tam stan 
rzeczy wynik« z jakichś 
resor t owych party kulary- 
zmówę chuć na dobrą 
sprawę nie rozumiem, cc 
nie pozwala traktować bu­
downictwa komunalnego 
na równych ż innymi pra 
wach. Jak dotychczas, 
statuś „klienta II kate­
gorii” u różnych dostaw­
ców* materiałów, i prefabry 
katów* bardzo przeszkadza 
w’ planowym i spokojnym 
realizowaniu zadań.

i*

mm
Pirs pueładuuku paliw płynnych Portu Północnego. Fot. W. Nieżywińskl

Ułatwić wejście w „trzeci wie k“
DANE statystyczne co­

raz częściej wskazu­
ją na proces starze­

nia się naszego społeczeń­
stwa. Wzrasta liczba ludzi 
w wieku poprodukcyjnym. 
Sieciemdziesięeio- i osiem- 
dziesięciolatkowńe nie na­
leżą już do przypadków* spo 
radycznych. Problem czło­
wieka starego, jego miej­
sca w społeczeństwie prze­
staje bvc marginesowy. 
Obserwuje się gwałtowny* 
wzrost potrzeb zgłaszanych 
przez ludzi „trzeciego wie­
ku”. W bagażu życia, kto- 
iy ze sobą niosą, najczęś­
ciej znajduje się niepełna- 
sprawność psychofizyczna, 
często poważne schorzenia 
Czfść ż nich wrymaga sta­
łej opieki. Wielu jest sa­
motnych. zdanych tylko na 
siebie.

- ałoksztaltem zagadnień, 
związanych z organizacją 
życia ludzi w podeszłym 
wieku, zajmuje się geron- 
tologia, nauka jeszcze po­
czątkująca i nie żawesze w 
pełni zaakceptowana. Jej 
poczynaniom w skali kra­
ju patronuje powstałe 4 la­
ta temu Towarzystwo Ge-

runtologiczne, na razie bez 
stałej siedziby. Wojewódz­
two gdańskie od dwóch lal 
posiada swój własny Woj. 
Ośrodek GeroniologieznĄ 
„Za Falochronem ’.

— Działalność naszą — 
inforffluje jego dyrektor dr 
Helena Kurowska — pro­
wadzimy dwutorow-'o. zaj­
mując sie i gerontologią. 
i' geriatria tzn. medycyną 
starości.

O geriatrii mówi się czę­
sto jako o cudownym że­

ni« tylko specyfiki lecze­
nia, aie również odpowied­
nich form opieki społecz­
nej. Gdański Wojewódzki 
Ośrodek Gerontołogiczny 
nakreślił sobie ambitny ■, 
bardzo humanitarny cel — 
chce być mecenasem ludzi 
„trzeciego wiek:*”-.

— Wymaga to oczywiście 
szeroko zakrojonej działał 
ilości — mówi dń Kurow­
ska. — Powstanie odpowie­
dniego programu działania, 
zapewniającego optymalna

Ada Eałecka

stawie sposobów’ przywra­
cających młodość i jest w 
tym tyleż prawdy co i bięu 
nych mniemań. Żadnemu z 
organizmów’ ludziach na 
pewno n e przywnóci ona 
młodość, biologicznej, ale 
jako jedna z licznych, wąs­
kich dziedzin medycznych 
specjalizacji iest w stanie 
procós' starzenia zatrzymać/ 
przyczynić się do Wzrostu 
sprawności psychicznej i 
fizycznej.

Człowiek stary wymaga

W „Wiśle"

Pierwszy katamaran
—w budowie

Jak wiadomo, gdańska 
stocznia „V. isła” podjęła 
się niedawno budowy kata 
maranów pasażerskich. Se 
rię pięciu tych jodnosiek 
zamówiła w „Wisie’f Że­
gluga Gdańska armator, 

posiadaniu którego są 
wszystkie operujące na 
wschodnim wybrzeżu stat­
ki białej floty łącznie z 
flagowym „Mazowszem”. 
Kaiarnarany odnowuą flo­
tę tego armatora już moc­
no podstarzałą, zapewnia­
jąc turystom możliwość od 
bywania atrakcyjnych rej- 
ow morskich. Będą bo- 

w'iem moały zabierać od 
142 do 429 pasażerów w za 
leżności od czasu trwama 
podróży (2-8 godzin).

Obecnie, w krytej hali 
wydziału kadłubowego sto 
czni „Wisła” powstają pier 
wsze elementy kadłuba 
przyszłego katamarana. 
Trwa prefabrykacja pły­
waków — ‘każdy z nich 
składa się z pięciu bl ^ków 
posiadających przedzialy 
wodoszczólne. Budowa roz­
poczęta została z 3-mie- 
sięczriym opóźnieniem, co 
wynikało ż faktu niedostar 
czenia na czas podstawowe 
go m«1enału — stali o pod 
wyższonej wytrzymałości,

z której powstają pływaki. 
I* aitt zastosowania tego 
wdaśnie materiału, sprawi! 
stoczniowcom kłopot, gdyż 

i stal tego typu wymaga 
szczególnie dokładnej obró 
bid, a także nowej, nie sto 
sowanej do tej pory w 
„Wiśle” technologii spawa­
nia, Wykomre się je w ga 
zow e j osłonie dwutlenku 
węgla, co sprawia, że po­
szczególne elementy monto 
w--ać można jedynie w zam 
kmętyrri pomieszczeniu.

Przy późniejszym już nato­
miast wyposażaniu tej proto­
typowej jednostki, zastosowa­
ny zostań!« cały szereg inno­
wacji. M. in przewidziano wv 
eliminowanie szalunków drew 
nianyeti, zamiast których uży 
,ie się blachy stalowej ’piastv 
fikowanej folia PCw/zmnleJ- 
szy to ciężar całej konstruk­
cji oraz zapewni niepalność. 
Sufity w pomieszczeniach pa­
sażerskich będą wykonane z 
perforowanych kasetonów za­
pewnia jących dźwięk ochłon-i 
ność i wytłumienie hałasów. 
Urządzeniem, nie bez znacze­
nia szczególnie dla pasażerów, 
będzie płetwa stabilizacyjna 
zamontowana w dziooowej czę 
śei kadłuba, pomiędzy pływa­
kami. Obok lepszego trzyma­
nia się na fali. zapewni ore 
rówmfft większą sztywność kad 
łuba.

Wodowanie pierwszego kata­
marana ma nastąpić jeszcze 
w bieżącym roku. zaś koleinę 
będą przekazywane Żegludze 
Gdańskiej do roku 1984.

M.r..

formę omeki społecznej i 
medycznej, uzależnione jest 
od znajomości potrzeb w 
tym zakresie. I to właśnie 
czynimy, prowadząc szeroką 
akcję ankietowania ludzi 
starszych Oni sami powin­
ni zadecydować, czy np 
odpowiada im bardziej być 
pensjonariuszem domu. ta­
kiego jak np. nasz „Za Fa­
lochronem”) czy też pozo­
stanie w iieturalnym śro­
dowisku z zapewnieniem 
stałej opieki.

— Dążyć będziemy do 
st worzenia k on sul tac yj uyc h 
poradni geriatrycznych przy 
każdym ZOZ. Ich per-o- 
nel — lekarz, pielęgniarka 
środowiskowa pracownik 
socjalny — powinien usta­
lić stan zdrowia, sytuację 
ogóma luazi w wieku po­
deszłym, znajdujących się 
w* zasięgu danego ZOZ. 
Działalność takiej poradni 
nowinna opierać się na sta 
lej współpracy z lekarzem 
rejonowym, dla ktorego by 
iaby ona konsultantem, o- 
raz na sy^lematycznym 
kontakcie z punktami 
sióstr pogotowia PCK W 
zakres kompetencji porad­
ni powinna wejść również 
prawidłowa Kw-'alifikacja do 
domów' pomocy społecznej.

W niedalekim ezasie po­
radnia taka ma być powo­
łana w Sopocie, notabene 
legitymującym sie w Trój- 
mieście największym wskaż 
nikićm ludżi starych.

W chwili obecnej na te­
renie województwa w bez­
pośrednim kontakcie z 
ludźmi podeszłego wieku 
pozosiają: Wojewódzka Po­
radnia Geriatryczna ‘ w 
Gdańsku, będąta integralną 
częścią Wojewódzkiego Oś­
rodka Gerontologicznego i 
sam ośrodek mieszczący się 
w' Gdyni. Jego ponad 20- 
osobowy personel (w tym 
10- lekarzy) pozostaje do 
dyspozycji 270 stałych pen­
sjonariuszy domu „Za Fa­
lochronem”, ä także po 
przez swój własny zakład 
renabiiitacji świadczy usłu­
gi. całej Gdyni. Tutaj właś­
nie dokonuje się 1500 żabie 
gów dziennie. 1ę.h zróżnico­
wanie — elektrolecznictw'o, 
światlolecznictwo, hydrole- r 
rapia, kmezioterapia. okla-

WYWAZANltM otwartych dizw! byłby 
pogląd, że do obowiązków zakładu 
produkcyjnego należy me tylko 

troska o jakość, wydajność i warunki pracy, 
lecz również o sprawy mieszkaniowe załogi, 
jej żywienie, dojazd do p-acy, opiekę nad 
dziećmi, wypoczynek. Czy faktycznie jednak 
wszystkie potrzeby bytowe pracownika i jego 
rodziny ma zaspokajać pracodawca? Jeśl 
nie, gdzie wyznaczyć granice miedzy tym 
co zakładowe a tym co ogólnodostępne, co 
powinno sie zaliczać do urządzeń użytecz­
ności publicznej i funkcjonować co naj­
wyżej orzy współudziale przedsiębiorstw, Ö 
n,e pod ich wyłącznym patronatem?

Nie istnieją żadne generalne recepty no 
rozstrzygnięcie tych dylematów, gdyż w ka­
żdym przypadku zależy to od lokalnych — 
często szczególnych - okoliczności, m.ędzy 
innymi od tego, czy przedsiębiorstwo znaj­
duje się w miejscowości większej czy mr aj- 
szej, od infrastruktury socjalnej, bo wówczas 
wiadomo, jakie są jej słabe punkty i w 
jakim stopniu zakłady^p-acy mogą ją uzu­
pełniać. Uzupełniać, ale nie zastęDOwać, 
jak to często się dzieje f co doorowadztło 
do wielu nieprawidłowości, ayspi ooorcji 
i paradóksów w tej dz!edz me.

Oto w w!e*u nowo wybuaowarych osie 
d lach rm es z kani owych brakuje sklepów, res- 
tmrrocif, stołówek, żłobków, przedszkoli, 
przychodni lekarskich, t-^k źe osiedla te 
praktycznie zom eniajó * e w śypmlme. 
Chcąc cokrwwtek załatwć, tłzeóa jeebóć do

centrem Równocześnie wiele placówek 
użyteczności publicznej koncentruje'i e przy 
lub v: obrębie zakładów p>ac/, stają się 
one więc niedostępne, a bywa, żr i nie 
wykorzystywane Zakładowe stołówki pracują 
często na półobrotach, mimo że zapotrze­
bowanie na żywienie jest duże; przyzakła­
dowe kluby i świetlice święcą pustkami, bó 
mało kto wieczorem chce je odwiedzać; dfe 
żłoDków i przedszkoli maluchy wozi się 
przez pół miasta ku ud,ręca roozicow. któ­
rzy po prostu nie mają inr^egp wyjścia.

f me starcza im „oaaec-nu" ma wybór ra­
cjonalnych kierunków socjalnego działania 
Nierzadko więc utrzymuje się liczny tabor 
samochodowy tylko po to, aby dowozić 
i odwozić; pracowników z p^acy, n,eraz pro­
wadzi się chlewnie i bukaciarnie, choć 
koszty ich utrzymywania kształtują się sporo 
p owy/ej ekonomicznej opłacalności; na 
własny rachunek sprowadza sie do przy­
zakładowej przychodni druga, zagraniczną 
apa.oturę, rrrma że później -wykorzystywana 
jest ona w niew'elkim stopniu,

Zakładowe czy powszechne?
Konkludując: bazo socjalną związono i wy 
poczynkiem, leczeni»m, żywienifm, opieką 
nad dziserm jest zbyt przypisana do za­
kładów pracy, natom ast obserwuje s ę 
znaczny niedorozwó jej ogólnodostępnej 
części, zwłaszcza w nowe wyfe»idowar ych 
osiedlach mieszkaniowych,

Przy wyjątkowo więc >4ąp«j eędirv#j 
,,kołdrze ' usług socjalnych 1 komunotnych 
zakłady procy bez »tąmn« zmókłują t ę w 
sytuacji ..podbramkow*!”, ezyf pod *»• 
c sk em me c eąyocycn zwłoki eotrzeb. *by 
je zaspokoić, często r*# źaaą rę i

N « tyfko zresztą ekonomiczne racje pi za­
mawiają przeciwko wizji życia pod zb/t 
t'oskriwym patronatem własnej firmy Oglą­
danie np. tych samych twarzy w czasie 
wtekendu czy urloou, wyjazdy ciągle do 
tyćh samych miejscowości, spędzanie 
czasu woinego w tym samym otoczeniu 
Kłócą $«ę z wymogami dobrego wypoczynku 

Z wielu względów pożądane byłeDy zatem 
większe niż dotychczas zharmonizowanie 
działań soc'alnyph przsasięb orstw z poćzy- 
rvrn*tfrńi podejmowanymi w tej dz'edzinie w 
śrfKjty.yiskach 7am:eszkania i z inicjatywami 
«zkatn-ym Jak do tęga doprowadzić?

Warunkiem harmonii między partr.e-u 
jest zawsze ich mmej więcej równoważna 
pozycja i stan posiodnnia Konieczny byłbj 
więc radykalniejszy zwrot inwestowania so- 
cjc nego w kierunku os edJi mieszkaniowych. 
Pieiwszym warunkiem jest tu zapewnienia 
obiektom użytku ogalnego w procesie in­
westowania nia mniejszej rangi niż budowie 
mieszkań. c zyniósłoby to bardzie; zgodne 
ze społecznymi potrzebami rozmieszczenie 
obiektów usługowych i socjalnych, umożliwiło 
przedsób orstwom wybór bardz.«j racjonal­
nych k sru.nków działanio w sferze socjal­
nej i społecznej, z uwzględnieniem poPzeD 
załóg, rachunku opłacalności itp Bez ry- 
zvka pepełnienio błeau riiożna przewidzieć, 
że w efekcie zmniejszałaby s e liczba o-biek 
ów prowadzonych przez poszczególne za­

kłady pracy na korżys„ wspclnych iniejatvw 
sąsiadujących ze sobą przedsiębiorstw 
ewentualnie władz terenowych. Upowszech­
nieni? takiej zasady doprowadziłoby w 
przyszłości do zniknięcia dylematu: zakła- 
aewe czy powszechne, nasza czy cudze?

Mnęły już czasy, gdy zakłady pracy mo­
gły sobie pozwalać na to, oby sprawy 
socjalne rozwiązywać niczym „Zosia-Sa 
mos:a” vdasnvmi s łamh Ich współdziałanie 
w tej dziedzinie óiai z władzami tereno­
wymi jest potrzebą pilną, Aktualną też spra­
wą jeś-t p osi u fci won? e nowych bärdzej sku­
tecznych niż dotyehczós form tej współpracy i 

BOŻENA PAPIERNIK

dy borowinowe, parafiró- 
we, inhalacje — pozwala 
leczyć dolegliwości reuma­
tyczne. neurologiczne, pou­
razowe oraz zmiany dege- 
neracyjne związane z wie­
kiem /

Ośrodek dysponuje rów­
nież 20-łóżkowym szpital- 

•nym oddziałem geriatrycz­
nym oraz oddziałem dzien­
nym dla 30 pacjentów do­
chodzących. Poddawani są 
oni kompleksowej, trwają­
cej 3 miesiące, rehabilita­
cji W leczeniu wykorzystu­
je się wspomniane wcześ­
niej zabiegi, a także muzy- 
koterauię, psychoterapię 
grupową i indywidualną, 
terapię zajęciową, gimnasty 
kę relaksacyjną z elemen­
tami ćwiczeń jogi, ćwicze- 

‘ oddechowe, życie kul­
turalno-oświatowe (poga­
danki, spotkania z ciekawy­
mi ludźmi, koncerty itp.) 
i leczenie farmakologiczne 
Jest to więc cal,v zcsjłól 
działań ściśle od siebie uza­
leżnionych.

Na pytanie, jak daiece ?ą 
one skuteczne, odpowiedzią 
niechaj oędzie opinia jed­
nego z. bylygh tamtejszych 
pacjentów. Tadeusz Śkoru- 
omski - bo z jego ankie­
towanych odpowiedzi poz­
woliłam sobie skorzystać —

• t.wiferdzi. ze. pobyt w szpi­
talu m in. przyniósł mu 
stopniowy powrót spraw­
ności fizycznej, umocnie­
nie 'pewności siebie i spo­
kój ducha. Stosując iogow7- 

*ski sposób oddychania — 
wyznaje dalej — wchodzę 
óbełmie na Kamienną Gó­
rę beż zad.yszki, a w domu 
nie używam windy.

—j Moment wejścia w 
wiek emerytalny jest bar­
dzo trudnv — twierdzi 
dr Kurowska. — Trudny 
wbrew życzeniom — oby 
jak najszybciej na rentę! 
— któie często naszej za­
wodowej pracy towarzyszą. 
Po plerw’szym krótkim ó- 
kresie odpoczynku emeryi 
staje przed perspektywą 
kompletnej pustki, do któ­
rej często dołączają się 
schorzenia. Dlatego tak bar 
d/o wszystkim seniorom po 
trzebua jest pomoc Trzeba 
im zorganizować życie od' 
no«a i nie dopuścić, aby 
st&fo się ono bezmyślną 
wegetacja

Jedną z podjętych przez 
Wojewódzki Ośrodek Gerop 
tulogiczny form takiej in­
gerencji jest powołanie w 
woj. gdańskim Studium 
Trzeciego Wieku. StucLum 
takie funkcjonuje już w 
Warszawie. Opolu, Lodzi, 
Poznaniu. W Gdańsku roz­
pocznie działalność od paź­
dziernika br. i trwać będzie 
3 lata. Dla seniorów chcą­
cych w nim uczestnic7..yć, 
przegotowano cykle wykła­
dów z różnych dziedzin nau 
ki. W programie pr/e wódzia 
np również seminaria, trak 
tujac je jako platformę do 
dyskusji. Dyrektor Helena 
Kurowska uważa, źe ośro­
dek stworzy im ponadto mo 
ziiwcści korzystania ze sto­
sowanej tam terapii \ żabie 
gów. Za jęcia studium odby­
wać się hęaa 2 razy w ty­
godniu. a liczba miejsc jest 
nieograniczona Studium 
dłialać będzie róunolegló 
poprzez dwie filie w Gdy­
ni i Gdańsku -Wydatnej fi­
nansowej pomocy temu 
przedsięwzięciu udzieliła 
W jewódzka Rada Związ­
ków Zawodowych oraz Wo- 
iewódzk, Związek Spóidziel 
c z o śc i Mie s zka n io we j.

Gerontologią, naglona pil 
nymi potrzebami społecz­
nymi, musi sie rozwijać 
wieloplaszci yznowo. Potrze 
bm są je: specjaliści z
dziedzin paramedycznych, 
natomiast geriatrii, wcho­
dzącej w jej skład, potrzeb­
ni są lekarze. Jak dotąd nie 
fna ich vie!u Mużliwóść 
takiej specjalizacji zapew­
nia ,;edyn:e warszawskie 
studium podyplomowe. Le­
karzom natomiast już pra­
cującym. potrzebna jest ba­
za ft* uk owa Na razie nra- 
ćuja w* oparciu ó literaturę 
obstó^ez Tzna i materiały ąe 
rtAżdbw kratowych nra-z 
międr^nai-ódowych.
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„Niedzielne
spotkanie ze sztuką'’
Kolejne „Niedzielne spotka­

nie ze sztuką” odbędzie się 26 
bm. o godz. 11. W programie 
spotkania przewidziano tym 
razem oaczyt Marii Gałeckiej 
pt. „Pomorska plastyka śred­
niowieczna” oraz koncert mu­
zyki kameralnej w wykonaniu 
zespołu „Camerata”.

Spotkanie • odbędzie się w 
sali odczytowej Muzeum Naro 
dowego przy ul. Toruńskiej w 
Gdańsku.

W gdańskiej „Dagonue”

Przy st a r ow i sku do automatycznego zamyKania puszek 
I rac oj ą w ramach praktyk robotniczych przyszli studenci
uo.

ZAKŁADY Przetwór 
stwa Owocowo- 
Warzywnego „DA 

GOMA” przygotowują 
się do kampanii jesien­
nej Zakończono tu 
przerób truskawek na 
dżemy I pulpę. W chwili 
obecnej trwa produk­
cja ogórków konserwo­
wych, które dostarczone 
będą na rynek w słoi­
kach oraz puszkach 3- i 
5-kilogramowych.

Przyspieszona tegoro­
czna kampania przetwór 
cza — rozpoczęta 22 
czerwca - w chwili obec

Zanim dach zacznie przeciekać
Przez c?łe wakacje szkol 

ny dzwonek był granicą 
bezwzględnie obowiązującą 
wszystkich budowlanych i 
brygady remontowe, przy­
gotowujące szkolne obiekty 
do przyjęcia uczniów. Te­
raz, gdy zasiedli oni już w 
ławkach, a ekipy fachow­
ców opuściły szkolne mu- 
ry, powracają powoli stare 
problemy. Jednym z nich 
są cieknące dachy budyn­
ków szkół j przedszkoli. 
Kwestia ta wymaga podję­
cia konkretnych przedsię­
wzięć, aby uniknąć zasko­
czenia i kataklizmów w po 
rze jesienno — zimowych 
opadów.

Sytuacja szkół sopockich 
jest pod tym względem nie 
najlepsza. Nowy rok szkol 
ny rozpoczęli uczniowie w 
odnowionych i odświeżo­
nych wnętrzach. Pracują 
wszystkie szkoły podstawo 
we, czynne też będą pla­
cówki wyższego stopnia, po

niewaz nie zaszła koniecz­
ność przeprowadzenia grun 
townego remontu i wyłą­
czenia któregoś z obiektów. 
Wiadomo jednak, że stan 
dachów szkół nr 7, 8, 10 i 
przedszkola nr 1 wymaga 
napraw, które wykonać 
trzeba jak najszybciej. Nie 
jest to bynajmniej sprawa 
piosta. Remont jednego da 
chu kosztuje 15-20 tys. zł. 
Ta kwota decyduje o braku 
zainteresowania takimi ro 
botami ze strony wykona­
wców państwowych Posia­
dane limity wykluczają z 
kolei udział gospodarki nie 
uspołecznionej w tego typu 
Diacach.

Władze miasta podjęły 
więc ostatnio starania na 
szczeblu .wojewódzkim o 
zwiększenie tych limitów, 
stanowiących istotną prze­
szkodę w rozw iązaniu tej, 
wcale nie tak błahej, „da­
chowej” kwestii.

(aj)
MH

Smacznie w,,Retro"

Uruchomiona przed ro­
kiem w Jelitkowie nad sta

■ KMFiK przy ul. Święto­
jańskiej 68 w Gdyni zaprasza 
dziś o godz. 17 na imprezy z 
cyklu: „Gdy wszystko byio
pierwsze’1’’, wieczór filmowy — 
„Godzina, zero” i „Drogami 
czasu”, zaś w dniu 36 (km. o 
godz 18 na recital K. Grześ- 
1 owiaka.

■ KMPiK przy ul. Boh. Monte 
Cassino zaprasza dziś o godz. 
18 na spotkanie z pisarką Sta­
nisławą Fleszarową-Muskat

■ KMPiK przy ul. 23 Marca 
w Sopocie organizuje 26 bm. 
o godz. 16.30 imprezę dla dzie­
ci „Melduję pułkowniku Her­
maszewski”.

■ Klub Muzyczny MPiK przy 
ul. Ogarnej 27 w Gdańsku za 
nrasza dziś o godz. 18 na reci­
tal Kazimierza Grześkowiaka.

■ GKK ..Rudy Kot” przy 
ul. Garncarskiej 18/20 w Gdan 
sku zaprasza w niedzielę o 
godz. 15 na kolejną giełdę 
Pty.

S fClub „Wanoga” zapra­
wia na wycieczkę pieszą 26 
bm. na trasie Borkowo — Je­
zioro Mężowskie — Babi Dół. 
Wyjazd z Gdyni do Borkowa 
o godz. 8.10 z peronu V.

■ Klub „Krokusy” zapra­
sza w niedzielę (26 bm.) na wy 
cieczkę z Wejherowa do Ko­
łeczkowa. Zbiórka uczestników 
o godz. 9 na dworcu kolejo­
wym w Wejherowie.

■ Klub „Bąbelki” zaprasza 
w niedzielę na wycieczkę pie­
sza na trasie: Zblewo — Lu­
bichowo. Zbiórka na dworcu 
PKP w Gdańsku o godz. 7.40, 
odjazd do Tczewa godz. 7.31

fl KSW „Żak” zaprasza do 
kina „Żak — Kameralne” w 
dr.iu 25 bm. o godz. 23 na ka­
baret. w którym wystąpią Jo­
nasz Kofta, Stefan Friedman, 
Janusz Rowiński i Krzysztof 
Jaroszyński.

wem, w byłej poczekalni 
tramwajowej, dobrze wyko 
rzystanej i zaadaptowanej, 
smażalnia „Retro” zdaje eg 
lamin, czego najlepszym 
dowodem, ze jest licznie 
odwiedzana przez turys­
tów, wczasowiczów, a na­
wet „tubylców”, jako że w 
pobliżu nie ma podobnego 
punktu sprzedaży.

Smażalnia4 „Retro” 0feru 
je codziennie smaczne gof 
ry z twarożkiem (nowość), 
naleśniki z serem oraz na- 
ooje pomarańczowe, a me 
długo — jak informuje 
kier. Władysław Ignatowic* 
— -w prowadzi się naleśniki 
z farszem mięsnym i bar­
szcz.

M.E

M
iędzynarodowe fe­
stiwale chóralne mają 
tę zaletę, że poszczegól 
ne zespoły, biorące 

udział w takich imprezach, po 
znają się wzaiemnie i na za­
sadzie bezdewizowej wymiany 
składają sobie przyjacielskie 
wizyty. Taką właśnie drogą, 
ua zanroszenie Towarzystw« 
Śpiewaczego im Karola Szy­
manowskiego, przybył do 
Gdańska 45-osobowy chór mir 
szany z Nuoro, miasta polono­
wego w środkowej części Sar­
dynii.

Jest to zespół amatorski, któ 
ry za patrona swego działa­
nia przybrał imię ENNIO 
PORRTNO. kompozytora tej wy 
spv, zmarłego w 1959 roku. 
Zespół w swojej ojczvinie le­
gitymuje się ruchliwa działal­
nością Uczestniczy w chóral­
nych festiwalach w I.oreto. 
Nuoro, Rawennie i nawet jest 
organ'zatorem Międzynarodo­
wego F“stiwaln Pieśni Chóral 
nej w Nuoro. We wrześniu br. 
odbędzie się kole Iny, piąty fe 
etiwal w tym n ieście.

Towarzystwo śpiewacze im. 
K. Szymanowskiego w Gdań­
sku, zapraszając do siebie za 
przrja/mone -ihórj s dalekiej 
8ardvnii, oparło >tę tylJro i

nej weszła w fazę skupu 
jabłek z tegorocznych 
zbiorów I potrwa do 15 
listopada

Po zakończonej kom­
panii cgorkowej rozpocz 
nie s.ę sporządzanie 
przecieru . .abikowego 
do produkcj marmolady 
I moszczu do win oraz 
produkcja kompotow ze 
śliw. Następnie wejdą 
do produkcji kompoty ze 
śliwy węgierki.

Jeśli tegoroczne zbio­
ry dopiszą, gdańska 
„DAGOMA” nie będzie 
mogła narzekać na biak 
pracy — co pozwoli 7 nad 
wyżką wykonać plan rocz

ON

Na przykładzie „PoHpoiu“

Nie tylko usługi dla ludności
Zżymamy się często izuftsjąc bezskuteczni« w 

sklepach artykułów x tzw„ serii „1001 drobiazgowi 
produkowanych na nasz rynek przez jaKiś czas w 
zasadzie zgodnie z popytem. Rynąk również w tym 
względzie nadal jest bardzo chłonny, gdy tymczasem 
podaż artykułów z tej serii poważnie zmalała. Do 

Drze się wi^c stało, że Chemiczno - Poligraficzna 
Spółdzielnia Inwalidów „Polipol” w Gdańsku, obok 
szeregu usług świadczonych w swych zakładach 
dH ludności rozszerza także suKcesyw'nie produk­
cję rynkową, oczywiście zgodnie ze swym profi­
lem. 1 kierunkowano ją tu z myślą o zaspokojeniu 
najpilniejszych potrzeb rynku, przy równoczesnym 

-.uwzględnieniu swych mocy produkcyjnych i rzecz 
zrozumiała możliwości załogi, liczącego około 580 
osób (głównie inwalidów), w tym 180 chałupników.

„Polipol” zobowiązuje się 
na 35-lecie PRL zwiększyć 
roczną produkcję rynkową
0 1 min zł — już do końca
lipca przekroczył to zada­
nie o 127 tys. zł. Kryje się 
za tym dostarczenie na ry 
nek poszukiwanych i efek­
townych zestawów pojeAini 
ków turystycznych z polie­
tylenu, zdobionych kalko­
manią, butelek: litrowych
1 półlitrowych 01 az zwięk­
szenie produkcji różnorod­
nych wkładów do długopi­
sów, opakowań z tworzyw 
sztucznych (woreczki, wor­
ki, różnorodne pojemniki). 
Jest także liczącym się 
producentem opakowań le­
karstw dla przemysłu far­
maceutycznego „Herbapo­
lu”, czy fabryki „Polskie 
Odczynniki Chemiczne” w 
Gliwicach.

Nowością w produkcji za 
kładu, z którą „Polipol” 
wejdzie wkrótce na rynek 
są artykuły z tworzyw ter 
moutwardzalnych. Są to m. 
in. wypraski, mające zasto 
sowanie w szafach sterowni 
czych maszyn i innych u- 
rządzeń elektrycznych, czy 
chociażby tak poszukiwane 
gniazdka i wyłączniki elek 
tryczne, właśnie z tworzyw 
termoutwardzalnych. Są tu 
jeszcze pewne trudności na 
tury technologicznej, powo 
dowane przez nie zawsze 
dobrej jakości stirow'ce, 
poddawane utwardzaniu.

Dziedziną, w której „Po- 
lipol” zdecydowanie wie­
dzie prym są wydani? ksią

żkowe, czy szablony rysnn 
küw'e z tworzyw sztucz­
nych, t przeznaczeniem dla 
przedszkoli i uczniów’ naj­
młodszych klas. Są one 
wydawane właściwie na za 
sadzie pomocy do naucza­
nia dzieci np, podstawo­
wych zasad ruchu drogow’e 
go. Trzy książeczki „Bolek 
i Lolek”, „Myszka Miki” i 
„Kaczor Donald” zapoznają 
dzieci z zasadniczymi zna­
kami drogowTymi w sposób 
przystępny, barwmy i peda 
gogiczny: najmłodsi bawiąc 
się — równocześnie uczą 
się.

Pomocą w przyswajaniu 
sobie pewnych pojęć prze» 
najmłodszych są szablony 
rysunkowe zawierające nie 
tylko cyfry i litery, ale ró 
wnież pudstawowe figury 
geometryczne. Aprobatę 
wydziałów’ oświaty i wycho 
wania zyskały też nowe wy 
dania zeszytoWo - książko­
we dla przedszkolaków 
„Sam rysuję” (np. zwierzę­
ta, kwiaty, domy i wszyst 
ko co nas otacza).

„Polipol” — to zaRłaa, jah 
już wspomnieliśmy, zatrud 
niający głównie inwalidów, 
ludzi o mocno nadwątlo­
nym zdrowiu, nie zawsze 
pełnosprawnych. Ich macie­
rzysta spółdzielnia zapew­
nia im jednak nie tylko pra 
c-ę, zarobki, przydatność w 
społeczności ludzkiej, ale 

•"też otacza opieką rehabili­
tacyjną i typowo lekarską. 
To z myślą o nich przecież 
ma powstać przy ul. Party

Pockzos obliczania zawartości magazynu wyrobom gotowych. Fot. J. Folwarczny

Dopiero w 1980 r.
Dzięki inicjatywie i du­

żemu wkładowi pracy spo 
łecznej wybitnego gdań­
skiego etnografa — dr. L011 
giną Malickiego, przygoto­
wywana jest ekspozycja 
etnograficzna w Izbie Pa­
mięci Wincentego Pola w 
Gdańsku — Sobieszewie 
(oboic dotychczasowych 
zbiorów’ biograficznych do­
tyczących tego zasłużonego 
poety, geografa i powstań­
ca). Ekspozycja ta. doty­
cząca kultury i przeszło­
ści Żuław Gdańskich, mia­
ła być uruchomiona już na 
obecny sezon, ale uzależ­
nione to było od przydzielę 
nia jeszcze jednego pokoju 
na te zbiory.

Niestety, dotychczasowy 
użytkownik tego pomiesz­
czenia — Wojewódzkie 
Pr zed s i ębi o r s tw o T u r y s ty c z 
ne „Turus” Oddział w 
Gdańsku, odmowiło prze­
kazania tego pokoju w bm

wyłącznie na własnym środ­
kach. wykazując widniej mia— 
ry organ izacy jną spraw noi6. 
Członkowie tego to w trr.ystwa 
bezinteresownie ofiarowali za­
proszonym śpiewakom na 
okrp« od f do 20 sierpnia br. 
gościnę w swych domach wraz 
* utrzymaniem, autokarów ymi 
wycieczkami upominkami itp. 
co jest godne wysokiego uzna 
nia.

źącym roku obiecując, że 
nastąpi to wT I kwartale 
1980 r. No cóż. trzymamy 
za słowo.

Izba Pamięci Wincentego 
Pola — 10 jedyna placów­
ka muzealna W-yspy Sobie 
szewskiej (działa całkowi­
cie społecznie), która speł 
nia bardzo w’azne funkcje 
krajoznawcze i kulturalne 
oraz w’ pełni zasługuje na 
dalszy rozwój, m. in. na 
otwarcie nowej ekspozycji.

Zanim to nastąpi, warto 
obejrzeć obecne zbiory w 
Sobieszewie. Można też 
przy okazji zrobić ciekawą 
wycieczkę pieszą „Siadami 
Wincentego Pola”: Sobie- 
szewo—Górki .Wschodnie - 
ujście Śmiałej Wisły—brzeg 
Zatoki Gdańskiej—Sobiesze 
wo (dojazd do Sobieszewa 
autobusami . WPK, m. in. 
sprzed Dworca Głów lego 
PKP w Gdańsku).

konano ludowe pieśni włoskie, 
sardyńskie, kończąc program 
pięknym odśpiewaniem wdzięcz 
nej pleśni tanecznej z okolic 
Desnlo w opracowaniu swego 
patrona. F.nnio Porrino.

Dyrygował założyciel tego 
chóru U 971 r.) i Jego obecny 
kierownik artvstyczny GIU­
SEPPE MBlJWNI, zbiera iat 
oklaski od bardzo licznej pu- 
błicznoścl. Wystapu.iąrycU so-

Koncirt choru z Sardynii
ae—BĘMganB «—g—

Goście x Sardynii wystąpili 
w dniu 17 bm. z własnym kon 
i-ertem w Sali Mieszczańskiej 
Ratusza Staromiejskiego w 
Gdańsku przy ul. Korzennej, 
przedstawiając dwuczęściowy 
program. po otwarciu koncer 
tu staropolską „Gaudę "taler 
Polonia”, zaprezentował / utwo 
ry Orlando , di Lasso Claudio 
Mont*>verdiego. Francisa Pou- 
lenca i negro spirituals. Cześć 
druga poprzedziła powszechnie 
mana „Kalmka” w opracowa­
ni u Aleksandrowa, po czym wy

listów na tle zespołu, obdaro­
wywano kwiatami. Atmosfera 
była bardzo serdeczna, czemu 
dał wyraz dyrygent, zapewnia 
jąc w imieniu zespołu, że 
wszyscy m ywiozą z Gdańska 
jak najmilsze wspomnienia.

W czasie koncertu odhtly się 
przyjazne przemówienia. Prze­
wodnicząca chóru z Nuoro, 
p. Anna SANNA w towarzy­
stwie sekretarza p. Franco 
CUSSEDDU i skarbnika p 
Giuseppe TATTT odczytała pi 
smo burmistrza miasta Nuoro,

Na Dworcu Głównym 
restauracja 

samoobsługowa
Po gruntownym remoncie 

od kilku dni przyjmuje już 
podróżnych restauracja na 
Dworcu Głównym w Gdań 
sł$u. Zmieniła ona swój 
cnarakter, mianowicie zli­
kwidowana została całko­
wicie aawnieisza jej „sie­
dząca” częśc i obecnie w 
całości jest restauracją sa­
moobsługową. bez miejsc 
siedzących. Na wystroju 
przez to nie zyskała, ale 
idea jest słuszna, ze wzglę 
du na szybkość obsługi 
osób „z trasy” kolejowej. 
Warto dodać, że zaopatrzo­
na jest dobrze m. in, w 
produkty garmażeryjne.

M.L.

»kierowane * pozdrowi »niami 
do prezydenta m. Gdańska, i 
ni ręce kier .»wnika Wyd/jału 
Ku'turv i sVtu“ Uiz^du Miej­
skiego w Gdańsku — Mat i.ma 
NAJMÓW If /A złożyła upomin 
ko« e albumy. AV odpowiedzi 
mgr Najmowicz zapewnił o 
życzliwości Gdańska dla gości 
z Sardynii i stwierdzi1 że 
właśnie w tym okresie w Gdań 
*ku odbywają się Miedz? naro 
dowe Spotkania Chóralne i la 
kieh spotkań odbyło się ni 
14. ..Wy jesteście piętnastym 
Jubileuszowym chore u tych 
»notkań i życ-.ymy Wam. abyś 
rie w Gdańsku czuli sir jak 
najlepiej”.

Dyrygent Towarzystwa Śpie­
waczego ira. K, Szymanowskie 
go Józefa Siudaczyńska odczy­
tała po włosku dziękczynne pi 
*mo, które powtórzył po pol­
sku prezes towarzystwa, Ka­
zimierz STCZFSNIAK, wręcza 
jąc gościom piękna panoramę 
Gdańska w metaloplastyce. 
Pozdrowienia, kwiaty i okla­
ski towarzyszyły nawiązaniu 
piewac.zych więzów pomiędzy 

Gdańskiem i Sardynią. Kon­
cept rnakomirir prowadził 
Adolf Malinowski.

ROMAN HEISING

zkrttów, a wię< w óoskona 
łym dla nich punkois przy 
cbodnia zdrowia. Ta lokali 
zacja jest również dobra 
dla urządzenia w planowa­
nym tu kompleksie budyn­
ków centralnej rozdzielni 
pracy dla chałupników, ma 
gazynu podstawowych su­
rowców i pawilonowych 
punktów usługowych dla 
ludności. Źle się więc sta­
łe, że przydzieloną już loka 
lizację chce się odfbraćJPc 
lipolow’” i w .zamian za to 
przekazać Inny plac, -wła­
ściwie na odludziu, o dłu­
gim dojeżdzie tak męczą­
cym inwalidów. Tu także 
nie ma racji bytu urządze­
nie piano-wanych zakładów 
świadczącjrch usługi ludno 
ści, takich jak Kserografi­
czny, introligatorski czy 
małej poligrafii.

A zakładów usługowych 
Gdansk nie ma jeszcze pod

dostatKiem. Dodać trze na, że 
niedawno, bo 10 lipca br. 
„Polipol” otworzył punkt 
usługowy kserograficzny i 
nagrań dźwiękowych na Ża 
biance, wkrótce też będzie 
nowy punkt introligator­
ski na Oruni.

Działające już punkty u- 
sługuwe spółdzielni cieszą 
się dobrą renumę. Załogi 
ich są zdyscyplinowane, ce 
niące sonie bardzo swoją 
pracę, Zasługę w tym ma 
również zarząd spółdzielni 
„Polipol”, który obok co­
dziennej troski o pracowni 
ków przeznacza na fun­
dusz rehabilitacyjny olbizy 
rme kw’oty, nie licząc do­
tacji z funduszów scentra­
lizowanych Regionalnego 
Związku Spółdzielni Inwa­
lidów w Gdańsku. W tym 
roku np. przeznacza się na 
te cele 3 min 600 tys. zi.

Z. D.

Sypnały i odpowiedzi

31-6517
# Sytuocję nie do posta- 

zdrosżczeira mają lokatorzy 
mieszkania nr 2 w budynku 
anty ul. Tuwima 19 we Wrze­
szczu, Już drugi m.esiąc Do­
wiem są oni całkowicie poz­
bawieni dopływu ąaz-u. Dla­
czego? Otóż w ramach kapi­
talnego remontu w mieszka­
niu tym wymieniano tokie ru­
ry gazowe Ale prawdopodob­
nie jak.eś zan eczyszczenie 
przewodów spowodowało ich 
niedrożność.

5kontakrowałiśmy się w tej 
sprawie z działem nadzoru 
K3M, ale kompetentnego ins­
pektora, niestety, nie było. 
Obiecano nam jednak, że 
sprawa zostanie rmj przeka­
zana i że oodięta zostanie 
natychmiast kiterwenojc u 
wykonawcy tych prac - WPIS 

w sprawie doprowadzenia prze 
wodów do porządku.

% Z Obłuża Leśnego, od 
mieszkańców domu przy uł. 
Wincentego Gruny 70 otrzy­
maliśmy syąnał w sprawie ba- 
łaąanu wokoł tei posesji, spo 
wodowanego niewykonaniem 
jesreze trw. małej architektu­
ry

Kierownik administracji o- 
siedia zapewnił nas solennie, 
ze rąodnie z pionem mala ar­
ch'tektura wokoł bloku m 70 
ma być wykonana w terminie 
do 30 września. Aro. zoba­
czymy.

# O ogromnym marnotraw 
stw e wody doniesiono nam 
z ul. Bystrzyckiej w Gdańsku- 
Seaicach. Mianowcie przed 
ponad trzema tygodniami’ na 
tej ulicy pękła ruro woaocig- 
gowa i od tej pory woda leje 
się tam non stop.

W Wojewódzkim Przeds Wo 
dociggów i Kanalizacji wyjaś­
niono nam, iż rzeczywiście już 
1 sierpnia wpłynęło załaszenie 
w sarawie leiacej se wocy. 
Ponieważ jednak stwierdzono, 
ze awaria nastąpiła poza wo­
domierzem, przeto — według 
kompetencu — jej usunięcie 
naleiv do PGM, o czym ROM 
nr 6 został pow:adom/ony. Je­
dnak jak wynika z sygnału 
naszeao czytelnika, do tej po­
ry prace nie zosteły wykona­
ne, a woda — której brak od­
czuwa wielu mieszkańców 
miasta — w daiszym ciągu si® 
eie Ciekawe jak długo to 
eszcze potrwa...
# W im;eniu rodźmy głu- 

chor emych mieszkańców do- 
nu przy ul. Rolniczej 12/30 w 

Gdyni-Witominie zadzwoniła 
do nas iedna z czytelniczek. 
Mianowicie w domu tym 
założono antenę zbiorcza i 
każdy z lokatorów pragnqcych 
og'gaac program TV musi w

administracji kupić specjalny 
sznur. Ale me jeden, tylko 
dwa — osobny do telewizora, 
osobny do radia. Ponieważ 
jednak lokatorzy, o których 
mowa, raaia słuchać nie mo­
gą, przeto chcieli zrezygnować 
ze sznura radiowego (bory 
kosztuje ruwmei gonad 100 
zł). Niestety, okazało się to 
niemożliwe. Mieli więc do 
wyboru olbo kupić oba, albo 
żadnego

W admin+stracji przy ul. 
Warszawskiej tłumaczono się, 
ze taką mają umowę z WUSP 
zakładającym anteny, który 
dostarcza tylko komplety sznu­
rów i nie przyjmuje ich zwro­
tów Z kolei w WUSP nie 
bardzo rozum ano, w czym 
rzecz. Jak aotąd bowiem nikt 
się me skarżył na nadmiar 
sznurów, za to wieiu — na ich 
brak. Sznury bowiem — jak 
wszystko — psują się przecież 
po pewnym czasie i wtedy 
Iudz;e daremnie biegają do 
administracji, aby kupić no­
wy A przecież wystarczyłoby, 
aby administracja zatrzymała 
u sieb.e na składzie tych kil­
ka sznurów, borych łokatorz” 
nie chcą kupić, a chętni prę­
dze. czy później na pewne się 
znajdą. Jest to tym prostsze, 
że każdy ze sznurów jest opa­
kowany j wyceniony oddziel­
nie.

Naszym zdaniem sprawa - 
jest i zecrywisae proęta. Po- 
trzeba tylko odrobinę dobrej’ 
woP i umiejętności przewidy­
wania ze strony poszczegól­
nych administracji.

Sygnały przyjmujemy co 
dziennie i wyj, sobót w godz 
11 - 13.

Koncerty
organowe

W prątek 24 bm. o godz, 
20 w ramach XXII Między- 
narodom ego Festiwalu Mu­
zyki Orgoncwei w Oliwie 
wystąpi mhd'y, wybitnie 
uzdolniony, gdai ski orga­
nisto — Stanisław Fargo — 
absolwent gdańskiei PWSM 
w klasie doc. L. Batora. 
Artysta ma już za sobą 
pierwsze sukcesy między­
narodowe. Grał również 
na wielu iestwa'ac.h or­
ganowych w całej Polsce. 
W programie■ D. Buxte 
hu de, J. 5 Bach, F. Liszt 
i T. Pac iohkiewrce,

Notom ast w niedzielę 
26 bm, o godz. 20 w ba­
zylice Sw Mikołaja w 
Gdańsku (obok hali tar­
gowej) na znakomitych' or­
ganach oa 'ok owych grac 
będzie Henryk Kiera — 
wykładowca klasy organów 
w katowickiej PWSM W 
terminie tym nie wystąpi 
zaoowiacfariy przez afisze 
Uwe Droszella z RFN

Bank Rezerw Wczasowych

Co,gdzie, kiedy 1

GDAŃSK, Teafa „Wybi*eŁem 
Wywiad w Bueno» Aire«, ,
19.

SOPOT, Kameralny, Kóoieta 
ber skazy g. 19; Ewa Demar­
czyk, g. 23.

Fmptegj?}
SOPOT, Opera Leśna, Festi­

wal interwizji, g. 20. Teatr 
Letni, W gorącej wodzie com­
pany Ltd, g 18 i 23. Non Stop, 
Grupa „Exodus”, *. 20.

* * *
GDANSK, Bazylika św. Mi­

kołaja — Recital organu wy, 
l. 20

W Gdańsko, Narodowe, w 
g. 8 -14; Centrame 'Morskie, w 
g 10—19; HL«toni Miasta Gdań 
ska, w | 10--16; Pałac Opa­
tów w Giiwie, w g. 9—14; Kuź­
nia Wodna nad Potokiem Oliw 
skim, w g. 10—17

W Gdynt Oceanograficzne i 
Akwaiium Morskie, w g, U— 
17.30; Okręt Błyskawica, przy 
nabrzeżu Pomorskim, w godz. 
10——1'3 i 14—17

W Będominie. HymuU Naro­
dowego, w 10—17.

W Elblągu Ipaństwowe, w 
g. 10- 16

W Helu Rybołówstwa, w § 
9.30—17.30.

W Kwiazyme Zamkowe, w 
g. 9-16.

W taaiporku Zamkowe, w g. 
9- -17.

W Pucku Etnograficzne w g 
9-12 i 14-17.

VT Rozewiu Latarnia Morska, 
wg, 8 30 -12 i 13—17.

W Situtowie Stutthof, w g 
8—18.

W Sztumie Powiśla, w g. 
9-15

W Wejherowie Piśmienni­
ctwa 1 Muzyki Kaszubsko-Po- 
morskiej, w g. 10—1S.

Kina

Dz* ko!«jn%, woln* miej­
sca wczasowo w poszczegól­
nych ośrodkach wypoczynko­
wych. Polskie Lnie Oceanicz 
ne, tel. 21-86-34 proponują 3"ó 
wolnych miejsc w Szariocie 
koło Kościerzyny od 28 sierp 
na, Gdańskie Przedsiębior­
stwo Budownictwa P, zemysło 
wego tei. 31-27 42 ma 50

Przegląd nowości
wydawniczych
Polskie Towarzystwo Wy 

dawców Książek zaprasza 
do klubu „U Wydawcy” w 
Gdańsku przy ul. Szerokiej 
38/40 na miesięczny przp- 
gląd nowości wydawmi- 
czych. Ekspozycja czynna 
jest w ąodz 15-18 i trwać 
bedzie do 31 bm.

Wystawa obejmuje naj­
nowsze książki polskich 
edytorów.

miejsc od 3 września w Ja­
strzębiej Górze, Instytut Po­
łożnictwa i Chorób Kob:ecych 
w Gdańsku, tel. 41-80-01 
wewn. 22 dysponuje 3 miej 
scami od 20 września w Mu- 
szakach kolo Nidzicy, Zarząd 
Portu Gdańsk, tel 43-93-14 
ma 50 m ep c od 2 września 
w Gołumu koło Wdzydz, 
Przedsiębiorstwo Spedycyjne 
°SK tel. 31-76-36 ma 18 
miejsc od 1 wrześma w Za - 
wiolach nad jeziorem Jasień 
koło Słupska.

Ponadto Spółdzielnia , Inwa 
lidów Cciemniałych w Oiiwie, 
tel. 52-47-31 prooonuje 4 miej 
sca od 31 sierpnia w Muszy­
nie oraz 3 miejsca od 2 wrze 
soia w Krzywidzu, Stocznia 
im, Komuny Paryskiej w Gdy 
m, tel. 27-13-58 proponuje 60 
wolnych miejsc od 3 wrześ­
nia w Wieżycy i 40 miejsc 
od 2 września w Jastrzębiej 
Gó-ze, a , Mostostal" Gdańsk, 

te!. 43-16-61 wewn 215 ma 30 
wolnych m'eisc od 4 września 
rown>eż w Jastrzębiej Górze.

GDANSK, Leningrad, Bli­
skie spotkania frzev iego stop­
nia LS\, od i2 1., g. 10, 12.30; 
Dubler fr., oa 12 1., g. is, 17, 
19, 21. Kameralne — iak. ozie 
ci wśród piratów, jap., bez 
ogr-, g. 16 Śmiertelny pościg, 
fr , od 15 1.. g. 17.45. 20. Kos- 
znos — Gwie2dne wojny, USA, 
od 12 1., g. 15.45; Śmierć czło­
wieka skorumpowanego, fr., 
od 18 1., g 18, 20. Dtukun — 
Zmory po1 , od 18 1., g. 17, 19. 
Gedanls — Niezamężna ko­
bieta, USA, od 18 1 , g 15, 
17.15; Oatowiek z marmuru, 
poi., od 15 1„ g. 19 30. Watia 
— Dom Har-erea, Wyorawa 
po złoto. rsdt.. od 12 1., g. 
16: Roman i Magda, poi., od 
18 1., g. 18,30.

WRZESZCZ. Rajka. Kochaj 
albo rzuć, poi., bez ogr.. g 
10; Szczęki II, USA. oa i5 1., 
g. 12.30, 15 17.30, 20. Znicz —
Buffalo Bill 1 Indianie, USA, 
od 12 1., g. 16; 18 Rozmowa. 
USA, od 15 1.. g. 20. Zawisza, 
Ptnowie dbajcie o żony, fr., 
bez ogr., g. 16, ie, 20

NOWY POR i, 1 .Maja — Za­
bawka, fr., od 12 ]., g. 16: 
Tortur . fr.. od lä 1 , g. 18. 20.

OLIWA, Delfin, Król Maciuś 
I. ool , baz ogr g. 15.30 Oj­
ciec cnrzestny II, USA, od 18 
lat, s 17.30.

SC POT, Bałtvk. Dubler, fr., 
Od 12 1. g. lu.45, 13, 15.30,
17.45 20 Polonia. Bliskie spot
kania trzeciego stopnia, USA, 
nd 12 1.. g. 13.30 16. 18 30
Niezamężna kobieta, USA, od 
li 1.. g 21.

GDYNIA, Goplana, Wielki 
sen, ang., od 15 1., g. 10,
15: Niezamężna kobieta. USA, 
od 18 1., g 12.30, 17.30, 20.
Atlantic, Bilskie spotkania 
»rzeciego stopnia. USA. od 11 
1., g 12.30. 15: straceńcy, USA, 
od 18 1 g 10. 17.30, 20,

OBŁiże, Marynarz, Przez 
Góry, Skaliste, USA, bez ogr. 
g 16; Wierna żona, fr., od 18 
1., g. 17.45 19.45

GRABÓWEK, Faia, Syrenka 
i książę, bułg bez ogr., g 
16; Strach nad miastem, fr., oa 
18 g. 17.45, 20.

ORŁOWO, Neptun, Mistrz 
kierownicy ucieka, USA, od 
15 1„ g 18, 20: Piętaszek i Ro- 
binson, ang., od 12 1., g. 16

CHYLONIA, Promień. Czar­
ny korsarz, wł., od 12 1., g
15.20 17.45. 20.

SWIBNO. Barkas. Agent nr 
1. poU. bez ogr., g 17: Miłość 
w godzinach nadliczbowych, 
fr.. od 15 1.. g 19.30.

RUMIA. Aurora — Orkiestra 
klubu samotnych serc sierżao 
te Peppera USA. od 12 1„ g. 
16, 18, 20

fe Radio
PIĄTEK

PROGRAM LOKALNY
Serwisj rybackie: 7.05, 12.55.
6.30 Siudio Bałtyk. 12.05

— Audycja muzyczna. 12 25 — 
Muzyczny houtioue studia S-4
— stereo 16.40 — Przegląd ak­
tualności wybrzeża, 16.55 — Ko 
mentarz aktualny. 17.00 — Ró 
za Wiatrów — mag. słowno- 
muzyczny.

PROGRAM IV
6.Ot — Radiowy Almanach 

Sportowy. 6.10 — Obok pod­
ręcznika 7.30 —- Wiadomości, 
8.35 — Poradnik działkowlcza,
9.00 — Wędrujemy z piosenką
9.25 — Podrożę muzyczne po 
kraju, 9.40 — Wesołe lato dU 
najmłodszych — „Baw się z 
nami”, 10 00 — 7, legendą po 
Polsce, 10.20 — Estrada przy­
jaźni, 11.OO — 48 lekcja języka 
ansielskifgo. 11.15 — Muzyk«'
11.30 — Fragmenty opery' A. 
Rubinsteina „Domen”, 12.90 — 
Wiadomości. 13.00 — Muzyka. 

15 1« — ^rzebo.e z musicali
13.25 — Nie tylko dla słucha 
czy w mundurach, 14.no — Nau 
kowcy rolnikom 14.45 — Har­
monise] z Podlasia, 15.00 — 
Wiadomości. 15.05 — wizerun­
ki łudzi myślących. 15.40 — 
Książki do kto-ych wracamy
16.00 — Wisd., 16.05 —, Sztuki
kierownia zespołem. 16.25 —
Nauka praktyce, 18.25 — Kalej 
doskop nauki, ig.oO — Sterów­
ce znowu w' łasce, 1915 —
48 lekcja języka niemieckiego.
19.30 — Simihs Greco — Zbig­
niewa Bu.iarskiego 19 63 — Si a 
rosądecki Festiwal Muzyki 
Dawnej — Odtworzenie koncer 
tu z dn. 28. 06. 79 r„ 20.30 — 
Beethoven, nasz współczesny,
21.15 — Ludzie epoki, oby- 
czf ,ie, 21.36 — dc. koncertu,
22.15 — Atlantyk coraz szer 
szy. 12.35 — Trybuna ludu slas 
kiego. 22 50 — Przehole Pro', 
kof.iewa.

PIĄTEK 
PROGRAM I

15.15 — Redakcja szkolna ta- 
powdada

15.25 — Program dnia
15.30 — NURT — Nauki poli­

tyczne
16.00 — Obiektyw
lfi 20 — Dziennik (kolor]
16.30 — Kino Najmłodszych
16.50 — Magazyn motoryza­

cyjny (kolor)
17.20 — Dzień dobry, w krę­

gu rodziny (kolor)
17.50 Teatr Telewizji Jerzy 

fanicki — „Akcja V”
18.— Radzimy rolnikom
19.00 — Dobranoc (ko)or)
1J 10 — Siódemka
19.30 — Wieczór z dziennikiem 

(kolor)
20.15 — flJ Międzynarodowy 

Festiwa) Piosenki Interwizji 
— Sopot 75 (kolor)

21.25 — Dziennik (kolor)
21 .ł0 — III Międzynarodowy 

Festiwal Piosenki Interwizji 
— Sopot 79 c.d. (kolor)

23.20 — „Świat, ludzie, idee”
PROGRAM II

17.05 — Program dnia '
17.10 — Wizytówka (kolor)
17.25 — Poradnik turysty (ko­

lor)
17.55 — Poradnik domowy (ko­

lor)
18.26 — Klub Jazzowy Studia 

Gama (kolor)
19.10 — PANO) AMA — mag. 

inf.
19.30 — Wieczór z dziennikiem 

«kolor)
20.15 — Teatr wsoomrtień «96« 

— Tadeusz Boy-ŻeleńsKi — O- 
Dracnunki boyow-skie cz. 3

20.55 — PoradniK zmotoryżo- 
wranego turysty (kolor)

21.05 — 24 godziny (kolon
21.15 — „Czarny chleb” — ode. 

4 pt. „Ojciec babtysta” (ko­
lor)

Aps&gq I
STALE DY2URT NOCNE 

PEŁNIĄ:
Gdańsk — ul.^ Jaskółcza 1«; 

Wrzeszcz. al. Grunwaldzka 
30/32 Oiiwai. -ul. Bitwy Oliw- 
skiej 34. Sopot, ul Boh. Mon­
te Cassino 21. Gdynia, ui. Słą- 
sua 42. Przymorze, ul. Obroń­
ców Wybrzeża 2.

‘Szpitale
la

OSTRE DYŻUR PILNI:
Instytut Chirurgii z Instytu­

tem Chorób Wewnętrznych 
AM w Gdańsku, ul. Dębinki 7.

• • •

Wojewódzka Poradnia Cho­
rób Wenerycznych w Gdańska
— ul. Długa 84/85 (czynna całą 
dobę) — oddział w Gdyni przy 
ul. 2Ł Lipca 44 w poniedziałki 
wtorki, czwartki t piątki w go 
dżinach 19—7

Pogotowie Ratunkowe Gd, - 
Wrzeszcz, ał. Zwycięstwa 41 
-*■ czynne całą dobę:
— nagłe wypadki — tel. 999
— inne teleforiy — te! 41-10-00,

32-29-29 32-39-24 I 32-3i-U.
Pogotowie Ratunkowe Gd.- 

Oliwa, ul Grunwaldzka 571 - 
czynne od godz. l*.30—7.30 dl« 
ludności Oliwy i P.'zj-aiorza - 
tel. 52-32-32

°unkt informacyjny o dzU- 
tajności służby zdrowia - 
tel. 32-39-44 od godz. 7 dc 32.

Dyżury w przychodniach vrg 
rejonizacji d2.ielnic m. Gdań­
ska:

popadnie ogólne: ul. Jaskół. 
cza 7.f15. Wfisowskiego 2. rił 
godz t8 do 7 30 ul LumjmhT
9 od godz 19 do 22
— poradme dla dzieci: ulic«

Jaskółcza 7/15 ul. Lumum* 
oy 9 — od godz. ’8—7.30 ul. 
Wasowskiego 3 od godziny 
18—22
poradnie stomatologiem«: 
ul. jaskółcza 7/15, uł. Lu­
tr umby 9 Wasowskiego 1 
od godz. 20—22.

Poradnia przy ul. Wasow­
skiego 2 przyjmuje ludnośń 
całego miasta Gdańsea od go. 
dżiny 22 do 7 30 

Pogotowie Ratunkowe, So­
pot al. Niepodległości 778:
— nagłe wypadki' — teL «99,
— nagte zachorowania i prze­

wozy chorych — telefon 
51-24-55,

— informacje o działałnoici 
placów ak sopockiej służby 
zdrowia — tel. 51-11-11.

Poradnia Międzyire jono«» 
przy ZGZ nr 2 w Gdyni-Orło- 
wie, ul Wrocławska 54 oraz Po­
radnia Miedsyre Jonpwa przy 
7.07 nr 1. ul. Wawrzyniaka S
— czynne w każda sobotę od 
godz. 18 do 22, w wolne sobo­
ty niedzie'ie J święta od eodz. 
lfi—io. Przyjmuje Internist», 
pediatra, czynne gabinety za­
biegowe. Wizyty domowe zgł* 
szać pod nr tel so_oo-02.

Pogotowie Ratunkowe - 
Gdynia:

wypadki tel. 999, zachorowa­
nia i przewozy chorych (czyn 
ne całą dobę; t**l. 20-00-02. 
20-00-01

Dyżury stomatologiem« - 
w dni powszednte od godz. 
20 do 7. W wolne soboty, nie. 
dziele i święta od godzliiy
10 do 7 rano dnia następnego 

rnrormacia medyczna - tsl,
29-71-86 czynna od godz. 7 dc 
21.09.

Rumia — wypadki I nagł« 
zachorowania (czynne całą do­
bę). tel. 71-08-it.

fe hinia 3
TEI FFON ZAUFANIA 

Gdańsk — telefon 31-00-00 w 
godz 16—6

TELEFON Al \RMOWI 
ROMEVn STRAŻY 

POZ An NYCU
Gdańsk — Sopot — Gdyni«

— Pruszcz Gdański — 990.
OŚRODKI INFORMACJI 

USŁUGOWEJ
Gdańsk — telefon 31-85-M i 

31-44-18; Gdynia — tel 21-63-1« 
MIEJSKA SŁUŻBA 

PORZĄDKOWA 
W Gdańsku — tel. 41-71.1«. 

41-71-43; w Gdyni — telefon 
21-93-U.

• * •

Pogotowie Gazowe — telefon 
alarmowy — 99z*

Telefon W 31-21-89 w go8f. 
15—17 (oprócz sobót i dni «wi« 
teeznveh)
TELEFON POGOTOWIA MO 
Gdańsk Gdynia Sopot — 997. 

POGOTOWIE I.OKATORSKIB 
W GDAŃSKU 

Tel. 32-39-54 w godz. 5-32

„DZIENNIK B.MTYCKl - DZIENNIK ROBOTNICZEJ SPÓŁDZIELNI WYDAWNICZEJ „PRASA - KSIĄŻKA - RUCH'
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